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Reparacje na bezdrożach
K raków j 11 maja.

(Th.) P. Dr. Sęhacht, który na obu półkulach 
uchodzi za pierwszorzędna powagę w rzeczach 
bankowych i finansowych, zwichnął nieomal no­
gą* kiedy wstąpił niefortunnie, na gładki parkiet 
polityczny, tak do śliskości wypolerowany. Kto 
dzisiaj wypowiada słowo polityczne głośno, mu­
si być przygorowany, że go słyszą miljony uszy 
ludzi, w danym przedmiocie mocno zaangaźowa 
nych. Niema dzisiaj w polityce europejskiej te­
matu, w którym by nie było miljonów ludzi 
krwawo zainteresowanych. Tymczaspm p. Dr. 
Srhacbt potraktował sprawę, politycznie nie­
zmiernie drażliwą, bo wkraczającą w najgiebsze 
narodowe i państwowe uczucia, jako zagadnie­
nie —  konta bankowego. Naturalnie, że musiał 
się wyślizgnął i nie mógł dojść do „załatwienia** 
wielkiego interesu polityczik go ot tak iylko —  
incydentalnie.

Toteż propuzycje p. Schachta sprawy repera- 
cyj z pewnością ani o jeden melimetr naprzód 
me posunęły. Wywołały silne rozdrażnienie nie­
mal w całej Europie i obciążyły pertraktacje 
właśnie tern rozgoryczeniem, a także — zdwojo­
ną nieufnością. Pokazało sie tedy, że na tej dro­
dze i tymi przvrzadami nie można będzie zta- 
manej i rozdartej Europy — wyreparować.

A jednak Europa musi bezwarunkowo być 
„reparowana**. Przecież musi się nareszcie —  
blizko tuzin lal po ukończeniu wojny —  likwi­
dować ostatecznie tę fizyczną i moralną rzeź, 
która połowę ludzkości przyprawiła o upadek 
w samą otchłań nędzy. Co więcej —  musi się 
ową katastrofę zlikwidować, ażeby nie dopro­
wadzić do nowej, gorszej stoKroć katastrofy. 
Przecież istnieją jeszcze dzisiaj ludzie, niby to 
kierownicy ludzkości na pewnym mniejszym 
czy większym odcinku, którzy nie obawiają się 
igrać z ognlern i mówić o „przyszłej** wojnie. 
Nawet obliczenia robi się dokładne i w cyfrach, 
jak to będzie na tej przyszłej wojnie, ile ofiar 
padnie na froncie i poza frontem! Tak się to 
dzieje, chociaż jest dziwne niezmiernie, ,że sie 
tak dzieje. Skoro na przyszłej wojnie i poza 
frontem bęaą ofiary, to człowiek dziwić się mu­
si, że się znajdują żurnaliści, którzy sobie tak 
spokojnie mówią o wojnie. Przecież gabinety re­
dakcyjne moga się okazać zbyt słaba twierdzą, 
dh gazów i bomr różnych, rzucanych z wyso­
kości kilku tysięcy metrów

Tak samo dziwnem i niezrozumialem Jest, że 
są odpowiedzialni politycy na świecie, którzy 
me doznaią paraliżu na myśl o wolnie. Muszą 
oni chyba rozumieć, że cesarze i królowie mogli 
nareszcie stracić Korony, które mieli na głowie,
— meukoroiiowan.i sprawcy wojny przyszłej zaś 
będą musieli stracić samą głowę. 7unełme serjo
—  czy się faktycznie nie widzi, że najspokoj­
niejsi i najkorserwatywniejsi ludzie rewolucjo­
nizują się gdy im ktoś maluje na ścianie wi­
dmo nikczemnej wojny! Chyba że po raz drugi 
w Jednej generacji nie uda się rozpić ludzi do 
nieprzytomności przez zatruty haszysz tak zna­
nego entuzjazmu wojennego!

Z tego chyba jtuu u wynika, że reparacje —

w dosło wirem i prze noś nem znaczeniu słowa 
— są Konieczno idą, której odiroczyć już nde 
można- Jest teay Kwestie: poco się do tego uży 
wa fuszerów- którzy tej r-aparatury dokonać 
nie mogą?

iPytamiie to . może się mnie# tyczy Niemców, 
aniżeli sprzymierzonych. Niemcy bowiem ma­
ją może cel w tern, że grają na zwłokę. Ich sy 
tonacja po wyborach angielskich niewątpliwie 
się poprawi1. Nie można ryiko z góry przewi­
dzieć, w jakiej mierze i do jakiego stopnia. Po 
prawa jeditiuK całkiem niewątpliwie nastąpi.

Niema clij ba nawet wśród tfcjfShrdŚiej fana 
tycznych konserwatystów angielskich nikogo, 
ktoby się spodziewał, że wybory wydadzą re 
ziuJtait równy, lab choćby tylko w przybliżeniu 
podobny do rezultatu z  przed 4 lat Większo­
ści tak przygniatającej footfiisferwaityśći chyba 
już msie oczekuj A słaba większość — to jest 
mayir.mm, na jaki „sangwiraśd** konserwaty­
wni jeszcoe liczą —  nie zdoła się ostać w An­
glii tak twardo i nieubłaganie przeciw Ntomoom 
a za Francją. A to tern mniej, że przecież Ame 
ryka pod rządami fioovera wykonuje wyraźny 
zwrot w .kierunku Niemiec, zwrot, który już te 
raz wynosi dobrych 90 stopni. A co* dopiero bę 
dzSe później, kiedy w house of conimoHs będzie 
zaledwie ze trzysta kiilk.udzćesiędu konserwa ty 
stów. Nie można zresztą powiedzieć, ażeby 
partia konserwatywna była w Ameryce zbyt 
łubiana tak, ażeby Ameryka miała nadzwy­
czajny interes w popieraniu i uzmp.wamiiu jej 
stanowiska.

To doipiieiO’ najkorzystniejszy dla sprzymie­
rzonych wypadek —  zwycięstwo, choć sła-be, 
konseiwatystów. Cóż dopiero się sranie jeżeli 
konserwatywni staną się mniejszością- Ani 
Maodonald, aa,i Lloyd George nie będą kontynu 
ować połityki Ba’dwiina i Chamberlaina- Słu­
sznie czy niesłusznie — me wolno się łudzić, 
że te dwie partie wyznają zupełnie inne zasa­
dy w zagranicznej polityce. Gdyby jednia z 
nich lub razem złączone — pomimo odżegmywa 
luia się Lloyd Geoirgę-Ją od takiego sojuszu, co 
nalp,awdopodo.bnlej nie jest niczem innem jak

Jutra 12 bm o godz 5  popoł. odbędzie się 
w sali Boloósiriego Rynek 31

Popis muzyczny
u c z n ió w  p r o f . K i a p h d z a .  m s*

Zi ęcziuym manewrem wj bo-rczym! — doszły 
do władzy, to będą szukać bardzo ścisłego zbij 
żenią do- Ameryki, a po dłodze ŚW-potkają na 
Niemcy, które się odrazu wt-agme w to tane­
czne koło. Wtedy ua wseeliki. wypadek Firam- 
-cja i Belgja. jako głOwTu wł-wizyoiełe, nie będą 
miały przy swoim beku remego sekuindfT;- 
ta", jakim dfe niob jest Ai-gija Charnberfeiwa. 
Francja stanne saę wteOy dosyć odosobniona. 

Nikt chyba, zuający układ sdJ świata, rńe po 
wie, że odioscbiuiona Francja będzie tak samo 
sułna, jak jest nią tora-z. kiedy faktycznie gra 
pierwsze Jjrzypce a A tiglia jej mnbej, czy wię 
cej wieunie w-iórnija 

StanowiF-kio spn ymnerzcłKÓw wobec tego o- 
iegpie, -z czasem pogorszeniu. Czy tedy nie jest 
ich obowiązkiem przyśpieszyć tokończende roz­
praw reparacyjnych? Tymczasem zatrważa się 
ze strony francuskiej tylko jaM-e* ZŁgmewainje, 
które zaciska wargi i pozwała, ua ciekawy dja 
log fli-rtowy — Young Sohadhfc.. To jest takty 
czułe nd-e do zrozumienia.

Należy może ieszcze dodać jedną uwa.'^: 
Nie jest prawdą, dkoby w imteresfe Polski teża 
ło>, ażeby się reparacje nie udały, lub ażeby 
wy dały jeszcze natrę nrljonów roczne# narty od 
Niemiec. My w tern nie jesteśmy w nagnsóej- 
szej mierze zaiintereso-wanć Nie o nas bó# tu 
czy, i nie o nas pamiętają i n.ySą po ołw. stro 
mach. Po obu sitronach w zupełnie równej rróe 
rze- Ten spór nas nie obchodzi. Natomiast Je­
steśmy bardzo a bardzo w tern zs-rderesowa 
ni, ażeby Europa ^ot,itała — ziiopazowąną. Jak 
niajszybciej i jak najgmntowaiiej. Dla. uais byle­
by szczęściem ocomnen., gdyby wiatka woj 
na już nareszcie została w op̂ oścJ i bez reszty 
zlikwidowana- My tylko w powszechnym poko 
ju wzmocnić się i róść pytrafimy. Dtartego 
wsze-Ikie judzenie z naszej strony jest niełyłro 
niedorzeczne, bo nie dodena do adresata,, afc>: 
też dla naszej własnej psychiki r-*cfycłnrto 
szkodfiwe i niszczące.

Groźba now>ch wstrząsów wewnętrznych
vi Ąatitrji

Pochóó Heimv:enrv dozwolony wbrew zakazcwS bur ^iśS *z j  W iednia. —
Oburzenie n*iród socjalistów.

W i e d e ń .  10. 5. PAT. Na skutek odwołania 
.się Heimwehry przeciwko wydanemu przez 
burmistrza m- Wiednia Seitz;, zakazowi urzą­
dzania we Wiedinii-u demonstracyjnych pocho­
dów, wydał wicekanclerz Schumy polecenie 
do buirmisrtza.. by od zakaza przezeń wydane 
go wyłączone zostały pochody poprzednio już 
zgłoszoim a zatem i pochód Jemoiistoacyjny 
Ileimwehry, zapowiedziany na niedzielę 1? bin. 
Burmistrz Seitz zastosował się do tego pclece 
nią. Republikański Scliutzbiuid, wobec cofnię­
cia zakazu podiodu hemmwehry, zapowiada ró

j wnież pochody mauidestacyjne we W.edniu na 
I dzień 12 maja. ;.„Arlxn ter Ztg.“ aitakuje ostro 

rząd z iwwooiu uchylenia zakazu, nazywając go 
! rządem faszystów i zapowiada, że socjalni de 
! mokiraci wysnują z tego stanowiska rządu kon 
i sekwencje w pariamencto.

| „ B d i e b e z ^ i e c z e t a b i w o  r o z b i o r u  

| Austrii “esicze n>e znikło*4
W i e d e ń .  JO. 5- PA. r. „Neuc1? Wiener A- 

bendblatl“ donosi. żv przywódca cluzcścijaó
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jko-sccjalrjy poseł Kunschak wygłosił w Dona 
yfiiz mowę o sytuacji politycznej, w której za 
znaczył, że Hciimwehra ject obrona przeciwko 
dyktatorskim dążeniom socjalnej demokracji. 
Heimwehra musi jednak zaniechać wszelkich a- 
iaków na demokrację, gayż spowodowałoby 
to wojnę domową, albowiem i socjalni demo 
Kiraca są bardzo dobrze uzbrojeni. Niebezpie­
czeństwo rozbioru Austrji, które w roku 1922

L w ó w ,  10 5 (T) Przed lwowskim sądem przy 
sięglych rozpoczęła się dziś rozprawa o głośne 
w swoim czasie nadużycia w lwowskiej dyrek­
cji kolejowej, uprawiane przy sposobności róż­
nych dostaw kolejowych. Na ławie oskarżonych 
zasiedli: inż. Pawłowhz, naczelnik wydziału za­
sobów dyrekcji koleji państwowych, Czesław 
Skurde, urzędnik dyrekcji lwowskiej', Komasiń- 
ski i Bohusz, obaj urzędnicy dyrekcji lwowskiej. 
Wszyscy oni odpowiadają za zbrodnię naduży­
cia władzy urzędowej z paragr. 101 u. k., ponad­
to z grona dostawców kolejowych są oskarżeni 
kupcy Leiter, Hammer, Schmierer i Zieman. —  
Akt skarżonia zarzuca >m nakłanianie wymienio­
nych urzędników do popemiania nadużyć. Obro­
nę wnoszą najlepsi adwokaci lwowscy: prezy­
dent Izby adwokackiej dr. Grek, adwokaci dr 
'Axer, dr. Głuszkiewicz, dr. Biomberg, dr. Insler, 
Jr. Hecht i znay adwokat warszawski Halski. —  
Akt oskarżenia stwierdza, że oskarżony Leiter 
nie w ywiazał się z przyjętych zobowiązań przy 
dostawach. Poprzedni prezes dyrekcji lwowskiej 
Barwicz poznał się na nim. Leiter zaproponował 
nm spółkę przy dostawach, lecz p. Barwicz od­
mówił tym propozycjom. Z objęciem w r. 1925 
urzędowania przez naczelnika wydziału Pawło- 
w icza Leiter stał się wyłącznym dostawcą ko 
lejowym i miał głos decydujący przy nadawa­
niu dostaw. Przyjmowano dostawy towarów 
gorszej jakości i po wyższych cenach z grupy 
dostawców protegowanych przez Leitera. Szko­
da wynikła na skutek tego dla państwa jest o- 
gromna i przypuszczalnie sięga Kwoty miliona 
złotych- Własny zysk osiągali oi urzędnicy 
przez branie łapówek, w szczególności stwier 
dzono, że Pawłowicz nabył w ciągu dwóch lat

Swietnv bilans wystawy Bliz- 
kiego Wschodu w Tel Awiw
T e r o z o ł i m a ,  10 5 ŻAT. W  Teł Awiwie od­

było się uroczyste zamknięcie wystawy pale­
styńskiej Bliskiego Wschodu. W  uroczystość* 
t:l uczesi.;iczyr rówmeż sekretarz rządu pale­
styńskiego Lukę, który oświadczył, że każdy 
fcrej byłby dumny z ta kich zdobyczy jaką była 
Wspomniana wystawa. Burmistrz Tel-Awiwu Di- 
zenhoff stwierdził, żc wystawę zwiedziło ogó­
łem 200,000 osób, sprzedano zaś towarów za 40 
tysięcy funtów, prócz tego wpłynęły liczne za­
mówienia od firm zagramcznych. Porządek pod­
czas trwania wystawy był wzorowy. Dochód 
z wystawy wynosi 150,000 funtów, zaś czysty 
zysk 10 procent, który został podzielony między 
towarzystwo Mischar Wetaasija oraz towarzy­
stwo Judea Insurance Conip., które udzieliło bu­
dynków i placu wystawowego.

Żydowski Dom ośw’aty stanie
w Budapeszcie 

dla uczczenia pamięci T . Herzla
B u d a p e s z t ,  10-5 ŹAT. Zarząd tutejszej 

gminy żydowskiej uchwalił rozpocząć budowę 
żydowskiego domu oświaty dla uczczenia pa­
mięci dra Herzla. który urodził sie w tej gminie, 
w związku z 25-!ecierr> Jego zgonu. Dom oświa­
ty ma stanąć na placu niedaleko synagogi, w 
pohłj/u domu gdzie urodził się Herzl. W  pobliżu 
znajduje się również dom, w którym urodził się 
Nordau. Istnieje projekt, abv w tym domu oświa 
ty by! uruchomiony specjalny oddział muzealny, 
poświęcony Herzlowi i Nordauowi.

,WOWY CZTBNNTK", nfetelela 12. V. 1929

było rzeczą postanowioną nie znikło jeszcze- W  
roku ubiegłym w czasie zajść w Wiener Neu- 
stadt były skoncentrowane na granicy austrja 
ckiej wojska państw sąsiadujących. Poseł Kun 
schab wskazał na konieczność kompromisu z so 
cjalnymi demokratami i wystąpi! przeciwko K 
cznym pochodom demonstracyjnym, które ko 
sztują tak państwo, jak i uczestników olbrzy 
miie sumy.

urzędowania cały szereg realności za kilkana­
ście tysięcy dolarów.

Także inni urzędnicy dorobili się majątku, a 
niektórzy z nich sami otwarcie się przyznali, że 
brali od kupców t. zw. „prowizję".

Na dzisiejszej rozprawie odczytano akts oskar 
żenią, który obejmuje 90 stron pisma maszyno­
wego. Sala jest szczelnie wypełniona publiczno­
ścią. Rozprawa potrwa prawdopodobnie mie­
siąc.

Epilog krwawych zajść w Baj 
tiatyczach przed sądem

L w ó w ,  10 5 (T) W  dniu dzisiejszym rozpo­
częła się rozprawa przeciwko 46 chłopom i chłop 
kum z miejscowości Batiatycze, oskarżonym o 
zbrodnię gwałtu publicznego, Rozprawa jest re­
zultatem znanych rozruchów, które miały miej­
sce z początkiem stycznia br. Rozruchy te miały 
za tło spór miedzy ludnością miejscową a ludno 
ścią wsi sąsiedniej, podczas starania się o zwięk, 
szenie wynagrodzenia za zwózkę drzewa. Dnia 
11 stycznia doszło do krwawych starć. Mianowi­
cie na chłopów jadącycft z drzewem pod eskor­
tą większego oddziału policji napadł tłum zło­
żony z około tysiąca osób. Policja dała dwie sal­
wy ostrzegawcze w tłum, żądając rozejścia się, 
gdy zaś to nie pomogło i policję obrzucno kamie 
niami, policja dała salwę prawdziwemi naboja­
mi, zabijając 3 osoby i raniąc 10, z których je­
dna osoba następnie zmarła, Sprawa ta odbiła 
się echem na terenie sejmowym. Klub ukraiński 
wniósł w tej sprawie wniosek nagły. Oskarżeni 
wypierają sie wszelkiej winy. Proces potrwa 
prawdopodobnie 8—9 dni.

Pożar w budynku gminy żyd. 
w Moskwie

M o s k w a ,  10 5 ŹAT. W  lokalu moskiewskiej 
gminy żydowskiej, która sie mieści przy syna­
godze wybuchł pożar. W  płomieniach zginęło 
cenne archiwum gminy, synagoga jednak nie 
ucierpiała na skutek pożaru.

Krwawa bitwa statystów 
filmowych

W ie  dem. 10- 5. PAT. Pewne monachijskie 
towarzystwo filmowe urządziło wczoraj w 
Insbruciku zdjęcie masowe do filmu historyczne 
go, przedstawiające bitwę na górze Isel pomię 
dzy wojskami francuskiemi a bawarskierm w 
roku 18U9. Przeszło 3.000 osób wzięło udział 
w tych zdjęciach, podczas których statyści 
przebrani w historyczne kostiumy tak na ser jo 
wzięli swoje role, że po sfilmowaniu bitwy 
musiało, interweniować pogotowie : a tankowe. 
Stwierdzono 37 wypadków pobicia.

Tajemnicza misja b. arcyksięcia 
habsburskiego w Sofji

Wi edeń-  10. 5. PAT- Dzienniki donoszą z 
Belgradu, że syn aicyk«. Józefa Habsburga, 
Francuzek Jóizef przebywa obecnie w Sofji- 
„Politlka" donosi, że jego wizyta w Bułgarii u- 
ważana jest jako oficjalna wizyta u posła wę 
gierskiego w Sofji, a poświę eona ma być rzeko 
mo studiowaniu bułgarskich stosunków gospo 
darczych. „Politika" sądzi, jakoby Franciszek 
Józef miał zbadać możliwość zawarcia soju­
szu bułgarsko-węgierskiego.

Nr. IiS

LUDZIE CHORZY NA KAMIENIE ŻÓŁCIOWE I 
NERKOWE, iak również ,i» na kamicę pęcherzów*.
na nadmierne wytwarzanie się kwasu moczowego i 
artretyzm powinni regulować funkcję kiszek, stos*., 
iąc naturalna wodę gorzką „Franciszka Józefa". 
Długoletnie doświadczenia wybitnych praktyków 
lekarzy przekonywają, że woda „Franciszka Józefa" 
stanowa pewny, nadzwyczaj skuteczny i łagodni© 
działający środek przeczyszczający. Może on być 
zalecany" także i u chorych z mnjurą, rozpadlinami 
odbytu i przerostem gruczołu krokowego. 1104wF

Endecja za zwołaniem
nadzwyczajnej sesji Sejmu
(Telefonem od naszego korespondenta)

W a r s z a w a .  10. 5. Sin Odbyło się posiedzę 
nic prezydium Stronnictwa Narodowego^ ua-i 
ktorem uchwalono ze względu na fakt że I- 
stnieją poważne powody do zwołania Sejmu, p »  
czynić odpowiednie kroki zgodne z konstytu­
cją w kierunku zwołania nadzwyczajnej sesji 
sejmowej. tteme..

Cenzura przy pracy
(Telefonem ód naszego korespondenta)

W a r s z a w a .  10. 5. Sm. Wydział bezpie­
czeństwa komisariatu rządu m. Warszawy ze 
względu na moralność i bezpieczeństwo doko­
nał w granej obecnie w Teatrze Polskim, gło­
śnej sztuce ..Opera za trzy grosze" szeregu skie 
śleń. Dziś przedpołudniem zjawili się w komisa 
rjacie rządu dyrektor Teatru Polskiego p • 
Szyfman i sekretarz Relidzyńskr, którzy przy­
jęli do wiadomości, że cenzura wykreśliła dra! 
żliwe ustępy w sztuce, dotyczące zagadnień 
społeczno-politycznych.

—  Komisariat rządu m. Warszawy skonfi­
skował dziś „Robotnika", „Myśl Narodową", 
„ABC" i „Placówkę".

 o- —

Zwłoki śp. por. Szałasa —  
w drodze z Belgradu do Polski

W a r s z a w a .  10. 5. PAT. Jak się dowiadu­
jemy zwłoki śp- porucznika Szałasa, który 
zginął tragiczną śimercia w czasie lądowania 
w Bagdadzie samolotu, odbywającego lot War 
szawa—Bagdad, zostały ekshumowane dnia 5 
maja er, W  dniu dzisiejszym będą one prze­
wiezione przez Syrię i Palestynę do Bejrutu, 
gdzie zastaną załadowane na statek „Aiesia", 
który przewiezie je do Konstancy. Około 17, 
18 maja zwłoki przybędą do Konstancy. Nadei 
ścia zwłok do Polski należy się spodziewać 
około 20 lub 23 maja.

Polska i Mała frtenta
W i e d e ń  10. 5. PAT. „Neue Freie Presse" 

donosi z Belgradu, że obecnie toczą się roko 
waoia między Małą Bntenta a Polską, w spra 
wie przystąpienia Polski do gospodarczej Ma­
łej Bntenty.

—  o — -

f ogram najbliższej między nar. 
konferencji pracy

G e n e w a .  10. 5. PAT. Szwajcarska Agen­
cja Telegraficzna donosi, że międzynarodowe 
biru.ro pracy rozesłało (rządom państw należą- 
W m  ao międzwiairodowei organizacji pracy, 
sprawozdanie w kw< stji zmniejszenia meszczę 
śliwych wypadków przy pracy, która to spra 
wa znajduje się na porządku dziennym, zbiera 
jącej się w dnu 30 maia międzynarodowej bon 
fereucji pracy. Poza tą kwestią konferencja zał 
mle się również zagadn.eniem czasu pracy pra 
cowinnków handlowych i inych-

58 domów pastwą pożaru
W i e d e ń -  10- 5. PAT. Z Gottsche donoszą, 

że wybuchł tamże wczoraj pożar, który w prze 
ciągu jednej godziny zniszczył 58 domów- Po 
żar spowodowany został przez porzuconą za­
pałkę. Ogień przerzucił się także na urząd po 
cztowy tak, że połączenia telefoniczne zostały 
przerwane. Pożar ugaszono dopiero dzisiaj o 
godz. 5 rano.

Sensacyjny proces o nadużycia
przy dostawach kolejowych we Lwowie

(Telefonem od naszego korespondenta)
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W  osta-uJej „KruiiJce tygodniowej' 
„Wiadomości Literackich" pisze AtflNW'

Ponure zajścia w Opolu wkraczają w zakres 
moich .zainteresowali nietylko z tego powodu,, 
że pobito aktorów. Zajmuje mnie bardzo rola 
prasy i podszeżuwnezy w całej tej barbarzyń­
skiej aferze. Niemcy, którzy napadli na pol­
skich muzyków i śpiewaków, działali niewątpli­
wie pod wpływem kłamliwej i nikczemnej agi­
tacji.. Komisarz pclicji czy iifny jakiś urzędnik 
sttacą za to posadę, ale prawdziwi sprawcy 
pozostaną DezKarn,. W  skórę powinni dostać 
przedewszy stkiem mówcy i dziennikarze z nie­
mieckich pisemek nacjonalistycznych. Tego ro­
dzaju zbiorowe napaści są przeważnie wynikiem 
podszczuwania. Podszczuwaczy nacjonalistycz­
nych powinno się tępić i demaskować. Zarówno 
w Niemczech jak i w Polsce. Od burdy w mia­
steczku pogranicznem do okrzyków „Piecz z 
Niemcami!* i „Huzia na Niemca!" —  droga dla 
naszvch demagogów niedaleka. Precz z jakie- 
mi Niemcami? Czy z Niemcami, którzy podej­
mowali niedawno w Berlinie prof. Zielińskiego 
i Juliusza Kadena z wystawnością większą od 
tej, którą okazała siostrzyca Francja przy od­
słonięciu pomnika Mickiewicza? Czy z powo­
du łobuzerskiego napadu paruset durniów ma­
my krzyczeć: „Precz ż Beethotfeneni!" i ttie
grać Wagnera, — jak to uczyniła w charakte­
rze'rewanżu opera warszawska? Proponował­
bym zastąpić okrzyk: „Precz z Niemcami!" na 
prawdziwy i słuszniejszy: „Precz z nacjonali­
stami!" Durniów skłonnych do robienia burd; 
więcej znajdzie się w Niemczech niż w Polsce, 
która me odznacza się temperamentem zbioro­
wym. Ale takich durniów sporo jest na całym  
śwjecie. Odznaczają się wszędzie wielką łatwo* 
wieiftrtśćią i posłuszeństwem wobec lVle szma­
ty, gazeciarskiei i byle podszczuwae’za!

Młodszych braci łobuzów' z Opola widzia­
łem u nas w Drohobyczu. Jest to wspomnienie 
mepózbawionc momentów humorystycznych. 
Pó wieczorze autorskim we Lwowie impresaT.i.0 
zaprosił Tuwima i ,nnie na wieczór poezji do 
pobliskiego .Drohobycza. Aranżer miejscowy, 
niejaki p. Parnas (który zgodnie ze swem na­
zwiskiem pragnął żyć z poetów), zawiadomił 
nas • o panującem wśród ludności wzburzeniu: 
Niewiadomo o co chodzi, ale wiadomo/ że ma 
być burda na naszym wieczorze. Chłopak ud 
podnoszenia kurtyny przed rozpoczęciem wie­
czoru poinformował nas/że na sali znajduje się 
bojówka przybyła specjalnie z Borysławia:

t -  Ta oni są już na sali. Ta oni będn bić. 
Ta oni tu jednego foOtbalistę postrzelili. Ta z 
nimi nie ma żartów'.

Istotnie przez dziurkę w kurtynie można się 
było przyjrzeć kilkudziesięciu i  rabom w dłu­
gich butach, z długimi- kijami i krótkim rozu­
mem. Impresarjo p. Parnas znikł jak kamfora. 
Powagę sytpacji podkreślał drobny,, lecz nie­
przyjemny fakt, iż drzwi wyjściowe z za kulis 
zostały przez tajemniczych sprawców zam­
knięte-od zewnątrz. Zostaliśmy sarni z milczą­
cym- i lakonicznym chłopcem od kurtyny.

—  Moźeby zacząć? —  pytam jedynego na­
szego obrońcę.

— , Ta niech panowie zaczynają, itn prędze i 
się skończy, tent lepiej dla panów.

Po ttm niezbyt zaębęcającem oświadczeniu, 
wyszedłem na scenę. Na saił byłe pełrio; Atmo­
sfera przesycona elektrycznością i zamachem 
onuczek. O dziwo, nrzyjety zostałem huraga- 
nowem brawem. Odczytałem parę wierszy o 
wiośnie czy o miłości — dziś tego. dokładnie 
nie pamiętam. Nagrodzony oklaskami, schodzę 
i mówię do Tuwima: „Bujda! Nie będzie żad­
nych awantur, wal śmiało". Tuwim wchodzi na 
scenę i w' tej samej chwili iuż jest z pow rotem. 
Gwizd, ryk, kamienie, zgniłe jaja i Jabłka walą 
w dekorację przedstawiającą t. zw. „wolną oko­
licę". „Za polskich feenerałfiw! Precz! łDo T?nsii 
w zaplombowanym wagonie! Za Zbrucz!" Była

ttiySiiiumtestacja wyłącznie przeciw Tuwimowi. 
Ja —  nie wiem, fjzy też podobieństwo nazwi­
ska do poety Słońskego, czy przez „ski“ na 
końcu, czy tez popróstu dła kontrastu, — po 
traktowany zostałem życzliwie. Okrzyk „Za 
polskich generałów!" wyjaśnił nam powody, 
burdy. Tuwim napisał kiedyś wiersz „O gene­
rałach". W  wierszu tym bardzo słusznie szydził 
z buty i butów generalskich, przeciwstawiając 
im poetów?. O tym wierszu napisał Nowaczyński 
nie bez złej v/oli, że Tuwirri obraża polskich 
wojskowych. Mój Boże, jak to się wszystko 
zmienia... Nowaczyński broniący generałów 
przed napaściami Tuwima! Otóż ludność Dro­
hobycza poczuła konieczność bronienia genera­
łów, biednych, bezbronnych niewiniątek, które 
skrzywdzono niesłusznie. Głupcy! Nie wiedzieli, 
że generałowie i bez nich świetne dadzą sobie 
radę. Dziś Tuwim z generałami na ZamKU po­
pija szampana, a ciemne dryblasy z Drohoby­
cza myślą, że Tuwim rządzi Rosją albo jęczy 
w' więzieniu.

Po tym deszczu jabłek (i1 kamieni spróbowa­
łem wyjść, i uspokoić wzburzone audytorium. 
Sala uciszyła się. Wytłumaczyłem, że to co na­
pisał Nowaczyński —  to kłamstwo, i dodałem, 
że Nowaczyński nazywa się Neuwert i że sam 
jest Żydem. Ten argument wyraźnie poskutko­
wał. Kiedy już bliski zwycięstwa spytałem, czy 
pozwolą teraz Tuwimowi odczytać swe wier­
sze, zaszedł fakt niespodziewany. Gdyby mi od­
powiedziano. mógłbym dalej djrskutować. nie­
stety. odpowiedziano mi — ale śpiewem. Tłum 
manifestantów zaczai ryczeć „Rotę". Na to nie 
było już odpowiedzi. Mogłem tylko klęknąć 
i odśpiewać . Bogurodzicę", aby przelicytować 
..patriotyczną" publiczność. Wytłumaczyć dra­
bom' z Drohobycza*., że śpiewanie, „Nie będzie 
■Niemiec phd nam w twarz" nie jest odpowie-- 
dment w stosunku do. Tuwima . postawieniem

sprawy, —  wydało mi się zadaniem zbyt tru- 
dnem.

Wkońcu, dzięki pomocy sprawnej policji, U* 
dało się nam opuścić salę i Drohobycz i unik* 
nąć bardzo prawdopodobnego obicia.

Durniów wielu jest na świecie. Alb nie miarą 
durniów' mierzy się narody. Nie krzyczcie więc: 
„Precz z DrohobyczemP‘ ani: „Precz z Niem­
cami!", ale jeżeli już chcede koniecznie krzy­
czeć, ki życzcie: „Precz z łobuzami i pałkarza* 
mii" i co ważniejsza —  „Precz z podszczuwa* 
czarni!"

Po burdzie w Opolu widzieliśmy w Warsza* 
wie pochody z transparentami „Żądamy OyolaE 
i Kiólewca!" (?). Pisma nawołują do niegrania’ 
oper niemieckich, a mętne Zbiorowisko ludzi z 
Placu Teatralnego, żąda bojkotu towarów nie* 
mieckich. Dwóch adwokatów warszawskich 
„wykazało się" patriotycznie. Baj durzyli już o 
karabinach maszynowych i kościach poległycn. 
Obaj ci panowie niewielu mają widać kłijen- 
tów, ieżeii ich szukają na ul5cach. Głód sensacji 
pcha byle kabotyna na trybunę. Każdyby pra* 
gnął wygłupić się przed publicznością. Bo któż 
na Serjb, dlatego, że w Opolu znalazło się paru 
łobuzów, chciałby wojny z Niemcami, VTtruciŁ 
miast yperytem i zszargania krwią połowy, 
świata? Zamiast starych bajdurzeń pseudopai* 
trjotyeznych, trzeba było zethanym powiedzieć! 
coś rozsądnego. Np., że wśród pobitych arty­
stów' było dwu Żydów. Myślę, że toby ostu* 
dziło oburzenie tłumu przynajmniej o dwadzie­
ścia mocent. Tłum lubi sobie od czasu do-cza* 
su pochodzić po ulicach i po wrzeszczeć. Prasa 
i mówcy wiecowi mgą podsunąć tłumowi hasła 
głupie albo pożyteczne. Mogą być również ha* 
sła obojętne. Dla łatwiejszego początku propo­
nowałbym podsuwan,e oboiętnogo i dźwięczne* 
go okrzyku: „Precz z Brekekeksem! Niecz -żyj* 

Brektkeks!"

Fani pan ja wyborczą w Anglii
W  tych dniach rozpoczyna parlament angiel­

ski ostania swą sesję. Po załatwieniu spraw 
znajdujących się na porządku dziennym .obeCT 
nej sesji-odczytana zostanie 1proklamacją króla, 
poczeni nastąpi róż w iązanie obecnego parlamen- 
tu. ' ; •

Oficjalne fis ty kandydatów pojedynczych par- 
tyj zostały iuż ostatecznie ustalone. O 615 man­
datów Izby .gmin walczyć będzie ze . sobą 1685 
kandydatów, a więc- o 100 więcej niż: przy po-, 
przednich wyborach. Konserwatyści , wystawili 
582 kandydatów?, liberaii 193, a Partja Pracy 
559. Jak iuż pisaliśmy, komuniści wysunęli 
swych kandydatów . tylko w 24 okręgach wybor­
czych, a pozatem zgłoszono jeszcze kandyda­

turę 27 niezależnych czyli tzw. „dzikich" kandy*
datów'.

Agitacja wyborcza już się na dobre rozpoczę 
ła. Prasa konserwatywna i liberalna "ozpoczełŁ 
bardzo namiętną kampanję przeciwko Partii 
Pracy, zarzucając jej, że prowadzi obecne wy* 
bory' za amerykańskie pieniądze. Amerykańscy 
socjaliści ogłosili mianowicie odezwę dc amery* 
kańskich robotników, by zebrać fundusz wybór-* 
czy dla angielskiej Partji Pracy, która jako Je* 
dyna partja angielska daje, swa mac je pokoju.

| L.abour Party nie zaprzecza bynajmniej okolicz*
| ności, iż chętnie korzystać będzie z finansowej  
j pomocy amerykańskich robotników,,

Skarbu poleca stosować 
się do orzeczeń Tryb. Adm.
Najwyższy Trybunał Administracyjny wciąż 

ma Jo * czynienia z zażaleniami, skierowanemi 
przez posżczegolnych płatników podatków bez­
pośrednich na postępowanie władz skarbowych. 
Skonstatowano, żc w jednej i tej samej materji 
Trabunki. musi orzeka'’ często po. kilkanaście, a 
nawet kilkadizesiąt. razy, a to wobec niehonoro­
wania orzeczeń Trybunału Administracyjnego 
w .analogicznych wypadkach. Takie postępowa­
nie w fądz skarbowych w ym agało od dawna unor 
mowaąia i jeśli dotychczas nie nastąpiło, to sta­
ło się ło-wskutek wypływu fiskalizmu na bieg 
prac Departamentu podatkowego.

Dopiero w tych dniach, jak się dowiadujem-", 
wystosowany został okólnik, który poleca na­
czelnikom Urzędów Skarbowych zastosowywać 
się do orzćczeń N T by w? ten sposób zao­
szczędzić. MinN’ "- 'w?i-Skarbu z jednej "stropy, 
a Trx btmałow' : ■ ó yL: i zbytniej pracy.

Zar żądz&tóe' p-cŃsidda fi<tójdsł« znaczcniże,

albowiem tJeońozy ras na' zawsz© z pnaikiyko- 
waną dotychczas u nas .samowolą w ćrterizinie 
podatkowej z© strony zwłaszcza prowtocjonal 
nych władz skarbowych.__________.

Era „dyktatury uroJetamtii" 
w Rosi i

M o s k w a ,  10 5 PAT W  prasie sowieckiej 
pojawiły się głosy; domagające się wprowadze­
nia nowrej ery kalendarzowej, która miałaby się 
nazywać erą dyktatury proletariatu. Pionierzy 
tej reformy wychodzą z założenia, że stosowa­
nie w życiu sowieckiem ery chrześcijańskiej 
sprzeczne jest z podstawowym kierunkiem anty 
religijnym.

7MefnEa kobieta o oilublla  
''8-iefnleeo cMopca 

P a r y ż, 10 5 PAT. „Le Journal" (lubosi z Rou 
baix, iż z Dowodu poślubienia przez 71-letnią. 
kobietę 18-!ctniego robotnika mieszkańcy wystą 
pili 7. wrogą demonstracją pizceiwko nowożeń­
com.
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IV l i  j i r a  It-lira niiiti M i
Na drodza pomyślnego rozwoju.

Utywajge tylko noyoczesńyęh 
środków do pielęgnowania dzieci!
a H Y G E N O L
puder d la  dzieci jest ostatnim  

wyrazem w ?edzy lekarskiej

Z P N IA

Granice naszej solidarności
Przed talku tygodniami przyniosła Żydowska
encja Telegraficzna wiadomość o skazaniu 

pewnego farmera żydowskiego w Transwaalu 
no 7 lat cięźkicn robót oraz na karę chłosty, za 
pobicie swego sługi murzyna, który wskutek 
tego pobicia wyzionął aucha. Murzyn ów dopu 
tecit sie jakiegoś przewinienia. Na skutek tego 
Wyrobu powstało wśród farmerów wielkie obu­
rzenie ze względu na to, że był to pierwszy wy- 
paaen skazania w Transwaalu człowieka białe­
go na chłostę, tuk, źe ludność biała obawiała sie 
o  zachwianie swego „prestiżu"  wobec murzy 
nów. Trybunał apelacyjny u1 Kapsztadzie nie 
Sol sie jednak powodować względami białej ra- 

stanu lecz odrzucił apelacje przeciwko w y­
roków, pierwszej in s& w i wobec czego wyrok 
'ten zostanie wykonany.
; Sprawa powyższa mogłaby w pewnych ra­
sowo przeczulonych umysłach wywołać 'dwoją 
7de uczucie solidarność1 Uczucie solidarności 
człowieka bicdego względem białego, oraz 
Specjalnie n 7yda — uczucie solidarności wzglę­
dem Żyda, Oba te uczucia byłyby jednak w rów 
nym stopniu —  nieuzasadnione.

rJeteli farmerzy połuaniowo-airykańscy uwa­
lająi ze niektóre sposoby karania są odpowie­
dnie tylko dla rasy czarnej, to żaden postępo­
wy Europejczyk nie będzie sie z nimi solidary­
zował. O ile kara chłosty jest barbarzyństwem, 
to puwinna być zniesiona (Ha wszystkich. Utrzy 
Manie jej specjalnie dla murzynów jest z pew­
nością znacznie większem Barbarzyństwem, ani­
żeli sama chłosta puoliczna w drodze wyroku 
sad owe to.

Nie ulega wątpliwości, źe kara chłosty jest 
'barbarzyńska. Zastanowić jednak należałoby sie 
nad tern. czy kara śmierci nie jest barbarzyń­
stwem stokroć wiekszem. Leży to w specjalnej 
mewalnośri europeskiej cywilizacji, że kute 
chłosty dawno zniesiono, podczas gdy znaczna 
'cześć Państw uważa ciągle jeszcze karć śmier­
ci za konieczny atrybut ustawodawstwa karne­
go. 7 tego ieanak bynajmniej nie wynika, aby 
publiczne odbieranie żvcia było kulturalniejszą 
forma karania, niż publiczna chłosta.

Również żyd^stwo skazanego farmera nie ma­
że wywołać v 7vdów żadnego współczut io albo 
senfvn,entu. Możliwe nawet, ie sąd nie byłby 
na karę chłosty skazał farmera nie-Żvda. moż­
liwe wiec, te  przy ferowaniu wyroku odgrywał 
także role $ moment antysemityzmu. Na to je­
dnak niema żadni i rady, skoro czyn żydowskie­
go farmera był nieludzki, a wyrok —  sprawie­
dliwy. Prawdę mówiąc, oburza nas ten czyn 
bardziej jeszcze u Żyda. aniżeli gdyby był po­
pełniony przez nie-Ż''dn Jęsfeśm" na całvm 
Świecie mniejszością jako tacy jesteśmy ele­
mentem uciskanym. Ucisk to nieszczęście i tra­
gizm dla uciskanego', ale też zarazem etyczny 
onel do jego duszy i do jego ustosunkowania 
sie do świata. Jeśli są na świecie grupy ludzkie 
jeszcze nieszczęśliwsze i bardziej uc;skone niż 
my ,t- jak nv murzyni, — to nam chyba naj- 
mniei przestoi występować woebr tych paria­
sów iv roił. njafe! hc f̂łł

3iie.rlrm lat ciężkich robót i kara chłosty za 
zabóistwn człowieku — to kara może surowa, a 
może nawet dość łagodna. W  każdym razie ani 
solidarna tr hubka ani solidarność żydowska 
pip każe hardziei współczuć z zabójca, aniżeli 
z ropnym i jego osierocona rodziną.

Antysemici zarzucają nam od dawna, iako je­
den k głównych naszych grzechów —  solidcr- 
n iść. Na małym przykładzie powyższym moga 
sie przekonać, że solidarność żydowska nie iv.v- 
krarza ani o jato noza etyczne normy ogólnej 
solidarności ludzkiej i narodowej. (b)

(K) W  piątek, dnia 10 bm. obenonziła Rumu­
nia nader uroczyście 10-iecie powstanie wielkiej 
Rumunii. Uroczystość jest zupełnie uzusadniona: 
Rumuuja, która przed wojną Dyla malem pań­
stwem zależnem zupełnie od polityki wielkich 
mocarstw, trzymających się pokornie płaszcza 
Hohenzollernów, zdołała bez wielkiego bądźco- 
bądź wysiłku, bez straszliwego upustu krwi, urze 
czywistnić daleko idące marzenia o zjednocze­
niu wszystkich ziem rumuńskich, marzenia, o 
których się przedtem nawet najradykalniejszym 
rumuńskim patriotom nie śniło. Gdy Rumunia 
porzuciła życzliwą neutralność dla państw cen­
tralnych, przechodząc zupełnie na stronę er.ten- 
ty, miała armję zdezorganizowaną, nieuzbrojoną 
należycie, finanse nieuporządkowane, kraj ję­
czący pod rządami bojarów, chłopstwo niezado­
wolone, niezorganizwanfc, niezdolne do świado­
mej walki o swe prawa, a wyładowujące swoją 
energję w żywiołowych, krwawo stłumianych 
rewoltach. Nic dziwnego więc, że Niemcom uda­
ło się w błyskawicznem tempie opanować całą 
Rumunję, która zdawała się być wydaną na ich 
łaskę i niełaskę.

Losy jednak zrządziły, że Rumunja dzięki pro 
tektoratowi Francji, która widziała w niej barie­
rę przeciw sowietom, w ysm  z wojennych opre- 

,syj z okazałym dorobkiem, zagarniajac dla sie­
bie Besarabję, Banat, Siedmiogród i Bukowinę, 
kładąc w ten sposób podwaliny pod „Wielką 
Rumunję“. Rumunja przestała być niałem pań­
stewkiem, a stała się poważnym czynnikiem 
w rolityce międzynarodowej.

Niestety administracji państwa nie stanęła na 
wysokości swego zadania, nie umiała zreorgani­
zować swćgo aparatu i dostosować go do nowej 
sytuacji politycznej. Gospodarka była wadl/wa. 
waluta upadała, a bez pomocy zagranicznego 
kapitału nie można było pomyśleć nawet o prze 
prowadzeniu sanacji. W  dodatku epizod z na­
stępcą tronu mógł mieć groźne następstwa d a 
spoistości kraju. Polityka zagraniczna Rumunji 
zaczęła sie chwiać i oscylowała między sympa­
tiami dla faszystowskich Wioch a przyjaźnią 
dla swej możnej protektorki Francji Państwem 
rządzili liberali, których liberalizm był Jednak 
dalekim od demokracji, Wybory stały się w kra­
ju prawdziwą farsą, a wychodził z nich zawsze 
zwycięsko rząd, który je przeprowadzał. Nad 
krajem zawisły chmury wewnętrznych niepoko­
jów, które pogłębiając się, doprowadzić musiały 
do katastrofy.

Na szczęście, w ostatniej chwili, przeprowa­
dzono bezkrwawą rewolucje, złamano opor „dy­
nastii Bratianu“ i oddano ster rządów w ręce 
młodego, energicznego i wielka, sympatią w kra

2 TFftTIIU IffE B M yg Y  I SZTUKI

— KRAKOWSKI TElAl R ŻYDOWSKI. W e wtó­
re 14 bm. uroczyste przedstawienie Trupy Wileń­
skiej. Da.nem będzie „Kidasz Haszem'' (Święć się 
imię Twoje) Szaloma Asza w układzie scenicznym 
i reżyserji Michała Weicherta. Arcydzieło to lite­
ratury żydowskiej zdobyło rekordowe powodzenie 
w Warszawie, gdzie grane było przeszio 'AJ) ra­
zy przy stale Wypełnionej widowni. Bilely ed dziś 
do nabycia w firmie Fischhab, Grodzka 46'

—  Z  TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj 
w sobotę i jutro w7 niedzielę w icczorem G B. .Sha- 
w ‘a „Pigm aljon" z gośacn.nrm występem p. Ale­
ksandra Węgierki. Jutro w  niedzielę popołudniu, 
po cenach zniżonych, komedja Mar jam a He.ma.ra 
„Dwaj panowie B‘‘ w  obsadzie premjerowej

— TEATR REW JI „GONG" (RAJSKA 12). Dziś 
świetna rewja „Dlaczego pan nie nosi brody?" 
z gościnnym występem Mai jana Rentgena w swo­
im najnowszym repertuarze i z całym zespołem 
Gongu Codziennie 2 przedstawienia o  7 i 9‘10, 
w niedziele i święta o  4‘20, 7 i  9.20

— STANISŁAW MIKU8ZBWSKI, skrzypek, w y­
stąpi we wtorek 14 maja w  sali Bajońskiego i w y­
kona szereg utworów literatury skrzypcowej Bi­
lety do nabycia w kasie przy sali.

POLSKI ZW IĄZEK MUZYCZNO, PEDAGOGI­
CZNY urządza w  niedzielę dnia 12 maja o  godz. 11. 
w sali Boloćskiego, Rynek Gł. S4 76 Popts- Pora­

ju się cieszącego wodza chłopskiej opozycji, drą 
Juliusza Manjn. Nowy rząd natychmiasi rozwią­
zał parlament i przeprowadził nowe wybory. 
Były to może pierwsze w tym kraju, czyste, 
wolne europejskie wyoory. Rezultat wyborów 
okazał, że liberali stanowili właściwie w Rumo-, 
ni i inałą klikę, uważająca państwo za swą synO* 
kurę, a nie troszczącą się wcale o rzeczywisw 
potrzeby kraju.

Gabinet dra Manju cieszył się nietylko popu- 
larnością wewnątrz kraju, ale tez miał poważne, 
zaufanie zagranicy. Dzieło sanacji finansów i rei; 
organizacji gospodarki nie zostało wprawdzie* 
jeszcze zupełnie przeprowadzone, ale pożyczka; 
została ostatecznie sfinalizowana, przyczem den 
minującą rolę odgrywa tutaj Francja, posyłają'” 
ao Rumunii profesora Rista z Banku Francji* 
jako reorganizatora rumuńskich finansów i wy­
sokiego urzędnika komunikacji Levrrve‘a, jak©1 
organizatora komunikacji kolejowej w Rumunji.

Jednej tylko jeszcze rzeczy nowy rząd do- 
tychczas nietylko nie przeprowadził, ale jej je-4 
szcze me zaczął. Gdy dr. Manju przystąpił da 
akcji wyborczej, stworzył blok partji rządowej 
z mniejszościami narodowemi, do którego ta 
bloku nie przystąpili tylko Węgrzy. Mówiono 
wtenczas oficjalnie i nieoficjalnie o nowej takty­
ce rządu wobec mniejszości narodowycn, o ko­
nieczności uwzględnienia ich narodowo-kultural- 
nych potrzeb, o nowej erze w narodowościowej 
Polityce rządu. Prawdą jest, że czasokres jest 
zbyt krótki do urzeczywistnienia tych wszyst­
kich nowych zamiarów, ale początek musi być 
tutaj zrobiony. Rumunja jest bowiem państwem 
narodowościowem, jedna czwarta ludności Ru­
munji jest nierumuńska, a mianowicie węgier­
ska, niemiecka, żydowska, ukraińska, rosyjska, 
bułgarska, turecka. Obecnie państwu wystosowa­
ło zaproszenie do wszystkich mniejszości naro­
dowych, by razem z rumuńska większością 
święciły 10-lecie powstania wielkiej Rumunji. 
Zdaje się, że tylko Węgrzy uchylili się od współ 
udziału, podczas gdy wszystkie inne mniejszo­
ści okazały zupełną solidarność z ludnością ru­
muńską. Tyczy sie to zwłaszcza ludności żydów 
skiej, która, jak wszędzie na świecie, tak i w 
Rumunji żadnych nie żywi tendencyj odśrodko­
wych, a domaga’ się tylko równouprawnienia 
uwzględniającego także narodowe potrzeby. Mo­
żna się spodziewać, że Manju, który sam jadał' 
gorzki chleb opozycji, okaże większe ziozumie- 
nie dla potrzeb mniejszości narodowych i potra­
fi rozwiązać ten problem, który w Rumunji obok 
konieczności gospodarczych jest najbardziej pie 
kąćy.

nek. M. in. wystąpią uczniowie prof, Closmam, Gro­
dzickiej', Kahanoiwej, Stanik ie wieżowej — fortepian; 
Steina (ucz. Finkelper'), Schleichkorna — skrzyp­
ce; Chór Gimnaizjuim VI. — W  programie Beetbo- 
ven, Chopin, Paderewski. Wieniawski, Fort.nolf. 
etc. Bilety od 50 gr. do i  zł. 50 gr. w  kasie przy 
sali. 713g

— POPIS MUZYCZNY UCZNIÓW PROF. E. 
KLAPHOLZk odbędzie się jutro w niedzielę 12 
bm. w sali Bolońskiego. W programie Bach Ber- 
thoyen, Mozart, Wieniawski ltd. Bilety po cenach! 
popularnych do nabycia u fmy Bolońskiego, Ry­
nek 34 oraz przy wejściu na sale.

KANDYDATURA ADWENTOWICZA NA DY­
REKTORA TEATRU ŁÓDZKIEGO. Jak się do­
wiadujemy, wkrótce ma zapaść decyzja o  pow oła­
niu nowej, dyrekcji teatru miejskiego w  Ixxk i Naj 
wieksze szanse ma kandydatura Karola Adwento­
wicza.

TEATR IM. JULJUSZA SŁOWACKIEGO
Sobota: „Piigjnilaijou" (gośc. wyst. p Aleks. W ę­

gierki).
Nzatdziela: pop. „Dwaj panowie 6 ‘ (ceny su -żo­

nę); wiecz. „Pigmaljon" (gośc. wyst- p. Aleks. 
W ęgierki).

TEATR REWJOWY „GONG- (UL RAJSKA)
Sobota; „D laczego pa«n nie no°- brodyT1'
Niedaiela: „Dlaczego pan n it nosi hirodj?‘‘ (trzyj 

przedstawienia).
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Piill i i i i  l i n i i
Jak donosi warszawski „Moment1*, ma być | rządu poiskiego p. Dewey, który zwrócił uwagę 

obecnie w sferach rządowych rozważany pro- j miarodajnych czynników na wielkie szkody go-
jekt zniesienia przymusowego spoczynku nie­
dzielnego dla wyznań niechrześcijańskich. Pro­
jektodawcą ma być podobno doradca finansowy

spodarcze, wynikające z przymusowego dwu­
dniowego świętowania wielkiej liczby kupców 
i rzemieślników.

Redukcja rządowych projektów 
budowlanych

Dowiadujemy się, źe Ministerstwo robót pu­
blicznych będzie zmuszone w roku bieżącym  
zmniejszyć swoje projekty budowlane. Spowo­
dowane to zostało z jednej strony zwyżką ro­
bocizny i materiałów budówlanyćli, z druiej zaś 
niemożnością liczenia na dodatkowe kredyty, 
wobec zapowiedzi rządu co do oszczędności w 
gospodarce państwowej.

Robotnicy leśni nic podlegają 
obowiązkowi ubezpieczenia od 

bezrobocia
W  ostatnim czasie niektóre Obwodowe Zarządy, 

Funduszu Bezrobocia żądały od ,przedsiębiorstw 
drzewnych w brew obowiązującemu okólnikowi 
Ministerstwa Pracy i Opieki Społecznej, zabezpie­
czenia robotników leśnych aa wypadek bezrobo­
cia. Na skutek wniesionych odwołań Komisja Od 
woławcza Zarządu Głównego ■ Fundusze B ezrobo­
cia w  W arszawie na posiedzeniu w  dniu 20 go 
marca br. wyjaśniła co  następuje; ■

„Robotnicy, zatrudnieni w  przemyśle leśnym 
przy tzw. eksploatacji lasu, obowiązkowi zabez­
pieczenia na wypadek bezrobocia' nie podlegają. 
Pod mianem eksploatacji leśnej należy rozumieć 
wszelkie czynności związane z wyrębem i pierwo­
tną obróbką drzewa, a mianowicie: wyrąb (ścina­
nie pnia), karczowanie, sadzenie'drzew, obcinanie 
gałęzi i okorowanie, oboiOsowy w anie, rozpiłowy- 
wamie na kloce, pocJużne rozpiłojtywanie ssa po­
mocą pił ręcznych, formowarafe ('przecinanie bała 
na odpowiednią długość), tadowańie pa1 w ozy lub 
wagoniki kolejki leśnej, względnie ryzowanie, 
(spuszczanie bali z góry) oraz ińńo dokonywane 
Łez zastosowania maszya i  przyrządów mech-amcB* 
nych przeważnie przez tych samych robotników, 
którzy są zatrudnieni przy wyrębie lub toż przez 
innych, lecz niekoniecznie wykwalifikowanych za­
wodowców.

Wszelkie inne roboty, związane z  tzw. wtórną 
obróbką surowca drzewnego, & dokonywane w  
specjalnych zakładach pazernysłowych, jak pędże- 
uię smoły, terpentyny, prodpikcja węgla drzewne­
go, obróbka materjałów leśnych w  tartakach (Wy­
rób desek i drzewa sortowego), w  z-ąikitgdąn-b im­
pregnacyjnych itp. jako roboty, nie wchodzące w  
zakres robót, wykonywanych pray eksploatacji 
leśnej, winny być uważane za roboty przemysło­
we, zaś robotnicy, zatrudnieni przy tyoh robotach, 
za robotników' obowiązkowi zabezpieczenia na 
wypadek bezrobocia podlegających.

Furmani zwożący drzewo rąbane z  lasu na pod­
stawie umowy co do wynagrodzenia za dokonany 
przewóz we własnym zakresie, a zatem w ieża - 
leżniemi oo do czasu i sposobu wykonania swej 
pracy od przedsiębiorcy, obowiązkowi ubezpie­
czenia na wypadek bezrobocia tsie podlegają nato­
miast podlegają obowiązkowi zabezpieczenia Sun

M A K S  B R O D Copjriglh by Yertag Paul Zsoluay Wien—Berlin

Zaczarowany kra! miłości
P r z e k ła d

(Ciąg
(Czasami przesadzam w  sobie samym Gartę, — 

myśli Krzysztof).
„Kochacie przecież siebie, — dlaczego ule ma­

cie być szczęśliwymi!“ (Garta ma coprawda inne, 
sięgające niejako po ostateczne konsekwencje po­
jęcie o  miłości niż ja).

„A więc i ty tak samo byś postąpił'?1- 
’ „Ja?:; Ryszard się cofa. „Jakże mógłbym siię zdo­
być na tę odwagę! Ja! Ale ty Krzystofie jesteś tak 
silny, ty lo  do końca doprowadzisz '.

„Tak — być może — jeśli ucieknę się do pomocy 
zła'-. I wyjaśnia, oo rozdmie pod słowem „ujarz­
mione zło". Żadnej przemocy, żadnej krzywdy. B >1, 
ale nie więcej, niż tego konieczność wymaga, tak 
jak chirurg posługuje się taneczną zręcznością 
przy używaniu ostrego noża 

„Nie widzę zła w twej m iiości' Garta pozostaje 
z  pewnym upofem przy swojem zdaniu. „A le zdaje 
się, że ty musisz mieć tę ideę. Sprawia cl satysfa­
kcję. O jedno cię tylko proszę: Daj się prowadzić 
przez życie a nie przez teorję 

„d o  masz przeciwko niej?1- 
„Jest oszałamiająca nowa“ .
„Czy to przemawia przeciwko niej’ 11 
„Nie —  nie ze wszystkiem, — Ale zawsze mam 

to uczucie: gdyby ktoś napisał tę filozof ję zła, ty

ni. H u n tera
dalszy).

byłbyś pierwszym, któryby ją zwalczał. Tylko dla­
tego, że nikt j.ej jeszcze nie skrystalizował, to 
znaczy: o ile moja ignorancja może mi zezwolić na 
togo rodzaju twierdzenie, -  tylko dlatego ty ją 
wysuwasz. Nie, wybacz, fałszywie to sformułowa­
łem. Chciałem bowiem wyeliminować czar, zawar­
ty w nowości jakiejś myśli.

„To trzeba rzeczywiście zawsze czynić1'.
Garta potem przyznaje, — z ow ą tolerancją, 

którą praktykuje zawsze w stosunku, do wszystkich 
innych ludzi, tylko nie w odniesieniu do siebie, — 
że w każdym raziie jest rzeczą ważną, by złu w y­
tyczyć granice, których mu za żadną cenę prze­
kroczyć nie wolno. I że to jest być może nawet rze­
czą możliwą, jakkolwiek żadnego nie zna przy­
kładu z tej dziedziny.

Rozmowa przeistacza się w oskarżenie złych 
naszych czasów, tych czasów wojny, która ich przy 
gniata. Ranni żołnierze w miejscowości kuracyj­
nej, kaleki, już głód w kraju — oo za nędza! 1 jak­
że jest się wobec tego wszystkiego bezbronnymi 
Istnieje tragiczna koncepcja bytu, która nie uła- 
twia wcale życia, która z heroiczną surowością 
domaga się ofiar, by lepsze wyższe stworzyć ży­
cie. Ale jakże się ją wykoszlawia! Czy może się o- 
ki ucieóstwo przy tych swoich pozornych wysokich

celaidh rzekomej odbudowy powołać na hasło Goe­
thego : „Stirb und werde?1' Gzyż szłaby generalne 
nie uczyniły z tego słowa karykatury, a muuoowi- 
uie: Ty umieraj — a ja będę.
1 „Z  tym rodzajem gwałtu nie chcę m ieć nic w&póf 

nego“, oświadcza Krzysztof. Spojrzenie w  Jrierui- 
ku stacji kolejow ej: Jeszcze dwie godziny — *  iŁe- 
na przyjedzie. Czy jej zadam bół? Jeśli nawet me 
będę wobec niej zupełnie szczery — jest to prze­
cież inny rodzaj zła niż ten, o  którym  m yśli R y­
szard. ' ‘ •' v‘j

Spojrzenie w  kierunku stacji ożywia go, dodaje 
mu siły do wielkiego dzieła. Dusza pełne1 zm ysło­
wego oczekiwania. Rozmowa skrzy się  grą prze­
różnych kolorów , zatracając wyraziste czarno- 
białe kontury refleksji Powietrze^ jasny widok 
hen! aż po równinę — i  Lena w  każdem słow ie.

„Mój Ryszardzie11, mówi namiętnie, „jestem W 
tym momencie tak szczęśliwy, że zdaje mi się, ja ­
kobym widział przed sobą dno żyda. Wielka pro­
blem: jeśli się jak Tołstoj odrzuca przemoc i gw ałt 
czy musi się konsekwentnie dojść do tego, by sfatć 
się wrogiem ciała, niszczycielem w szelkiego W  
państwie porządku, kultury, sztuki, radości Życśfc? 
Gzy to jest koniecznością? W «zaL ty  sann R yszar­
dzie, chcesz żyć w  zgodzie z  prawami natury i  ży, 
cie swe oprzeć ua pracy, na zgodzie z  radosnerai 
potęgami bytu, których nie uważasz jak' o o  za! dzie­
ło  szatana. Tern ty się w łaśnie różn in  o d  T o ł­
stoja'1.

Garta broni się skromnie. Ih jł , Jfc J

Ki-. .ó .gP-f
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<uani zatrudnieni przy przewozie drzewa na pud- 
atawie umowy najmu pracy z przedsiębiorcą.
: KOLEJE POLSKIE UNIEZALEŻNIAJĄ SIĘ 
OD IMPORTU Z ZAGRANICY. Polskie koleje pań 
łtw ow r zsużywają rocznie około 1.000 ton miedzia- 
nycn olach paleniskowych, które w znacznej mie­
rze sprowadzane były dotychczas z zagranicy. W 
roku bieżącym po raz pierwszy koleje polskie po­
kryły całkowicie swe zapotrzebowanie na te ma-

terjały w fabrykach krajowyclu które przystoso­
wały się do tego rodzaju produkcji.

NÓW A FABRYKA MARGARYNY. Z końcem 
kwietnia br. uruchomiono w Poznaniu fabrykę che 
miczno- techniczną i tłuszczu jadalnego „Standard'1 
pod firmą Fryderyk AbeL, Poznań — Starołęka. 
Dzienna produkcja margaryny w nowej fabryce 
wynosi 800— 1000 kg.

Kino „Warszawa" Ceny miejsc n.rm aliie 

w genjalnej realizacji P U D 0 W K 1N A BURZA NAD AZJĄ

Biuro XVI kongresu sjonistycznego przystą­
piło już pod kierownictwem Dra Hugona Her­
manna do pracy przygotowawczej. Zastępca kie 
równika jest Dr Fr. Kahn, generalnym sekre­
tarzem Dr Fritz Ullmann.

W  związku z kongresem ukaże się szereg pu- 
blikacyj, jak sprawozdanie egzekutywy sjoni- 
stycznej, „Keren-Hajesod“, oraz Żydowskiego 
Funduszu Narodowego (w językach hebrajskim, 
niemi* ckim i angielskim). Przez cały czas trwa­
nia kongresu codziennie ukazywać się będzie 
„Kongress-Zeitung", jako urzędowy organ kon 
Kresu (w języku niemieckim). Po zakończeniu.

kongresu ukaże się stenograficzny piotokół ob­
rad.

Posiedzenie inauguracyjne kongiesu odbędzie 
się w gmachu miejskiego teatru w Zurychu. Dal 
sze obrady — w „Vereinshaus zur Kaufleuten". 
Ilość miejsc dla przedstawicieli prasy i gości 
będzie znacznie mniejsza niż podczas poprzed­
nich kongresów. Należy więc zawczasu posta­
rać się o karty wstępu (Gastkarten) na kongres. 
Ceny tych kart są następujące: 1-sza kategoria 
80 fr. szw., druga kat. 50 fr. szw., 3-cia kat. 
25 fr. szw., karty wejściowe 10 fr. szw'ajc. ,

0  uleczenie procedury 
mniejszościowej

SSobdyn. (ŻAT.) Odbyło się tu doroczne zebranie 
aprawoBdararaze „Amglo Jewish Association'1, na 
którem odczytano m. in. sprawozdanie z przebiegu 
konferencji żydwstwa angielakiogo w sprawie roz- 
mwraen>Mi „Agencjo. Żydowskiej'1.
: P . Lucien W ok stwierdził w  s wojem sprawozda­
niu, i e  uaijdlOiaiośiłejszeui zagadnieniem, wysuwają- 
eetn się na plan pierwszy w  ch.wiili obecnej, jest 
apmwa anten w procedurze z“j ła*izswii a petycji 
fa^ę/sBućoóowych do L igi Narodów. Jak wiado­
mo, specjalny „Komitet Trzech1' na najbliższej se- 
sja rady Ligi Nwuodów, mającej się odbyć w Ma- 
Arycśe W m. C7sa wou rb., przedstawi sprawozda­
nie w  tej kwestjd Komitet ten, do którego riaieżą 
•kr Chwnherlaikn, Adatchi i Quinones de Leon, od­
by ł ostatnie swe posiedzenie w zeszłym tygodniu 
w  Londynie. Obrady te były ściśle poufne. P Lu- 
Cśbl W olf nie przypuszcza, aby do obowiązującej 
obecnie procedury przy przyjmowaniu petycji 
imdejsaościowych wprowadzone zostały powaiżniej 
ace zmńany, gdyż zagadnienie to jest bardzo skon, 
pUkOwrHie i  każda próba daleko idących zmian 
Wywoła niechybnie sprzeciw ze strony zaintereso­
wanych państw. Zresztą, zdaniem p. Luciena Wol- 
fct, Zuuimy tafcie nie przyniosłyby istotnej korzy­
ści. Dziwię się tym, zakończył p. W olf swoje w y­
wody, którzy pragną wr*ucić sprawę do tygla, 
• którego procedura nie wyjdzie korzystniejszą 
dla mniejszości.

Wł ońcu dokonano w yborów  kierownictwa „An- 
fe'o Jewish Association'1, w  skład którego weszli 
pcprzŁdni członkowie z  p  Montefiorem na czele.

Rząd polski subwencjonuje 
wydawnictwo hebrajskie

Jak się dowiadujemy, wydział oświaty przy 
Mm. Spraw Zagr. subwencjonuje wydawnictwo 
dzieła hebrajskiego o piśmiennictwie polskiem 
p. n. „Nad brzegam, Wisły11, młodego literata 
żyd.-hebrajskiegp p. Jęhudy Warszawiaka.

Warto zaznaczyć, że jest to pierwsze żydow­
skie wydawnictwo literackie, subsydiowane 
przez rząd polski. Dzieło ukaże się wkrótce w 
zakładzie wydawniczym „Makor11 w Warsza­
wie. Książka zawierać będzie m. i. rozprawy o 
Mickiewiczu, Słowackim, Żeromskim, Reymon­
cie i in., jak również rozprawę o Żydach w lite­
raturze polskiej. (ŻAT.).

-ogo-

Czy faszyści włoscy finansują 
ruch antysemicki w Niemczech?

Monachjum. (ŻAT.) W  tutejszym sądzie odbywa 
się proces z oskarżenia Adolfa Hitlera przeciwko 
byłym jego towarzyszom Osterhuber (red. naczel­
ny „Bayrisoher Courier"), Zorfas (red. „Munche- 
ner Post'1 i in. Oskarżeni zarzucali narodowo- so­
cjalistom, że korzystają oni z poparcia finanso­
wego faszystów włoskich, czem się też tlómaczy 
ich gotow ość do zrezygnowania z Tyrolu Poiudnio 
wego na rzecz Włoch. Sąd przesłuchał szereg 
świadków, którzy potwierdzili te oskarżenia, na­
tomiast żona znanego fabrykanta fortepianów 
Beohsteina przeczyła temu twierdzeniu. Gen Lu- 
dendórff dał wymijające odpowiedzi na zapytania 
w tej sprawie, oświadczając, że nie przypomina 
sobie konkretnych faktów. Wyrok sądu w tym cie­
kawym procesie zapadnie w najbliższych dniach

Wystąpienie narodowo socja­
listów w Wiirzburgu

Berlin. (ŻAT.) Oddział „Zentrałyerein der Douł- 
acfaeu Juden“ w Wiirzburgu zorganizował masowe 
zebranie celem napiętnowania ohydnej hecy anty­
semickiej, podjętej przez narodow. sycjałistów w 
związku z zabójstwem 5-letnięgo Kesslera z Ha- 
uau. Przemówienia wygłosili radca Rostnlhul i 
dr. Wiemer. Gdy głos pobrał pastor Winkelmann, 
który w ostrych słowach demaskował perfidję an­
tysemicką, zgromadzeni na sali wiecowej hitlerow­
cy wszczęli obstrukcję, wobec czego zebranie zo­
stało zerwane.

„MISS AUSTRIA1* W YJECHAŁA DO GALYE- 
STONU. „Miss Austria11, jak wiadomo Żydówka, 
wyjechała do Galyestonu celem uczestniczenia w 
konkursie o  tytuł najpiękniejszej kobiety świata. 
Przed wyjazdem „Miss Austria1' była podejmowana 
przez po.,la Stanów Zjednoczonych w Wiedniu.

ODZNACZENIE URZĘDNIKÓW ŻYDOWSKICH 
W  KONSULACIE POLSKIM W PAŁFSTrN lE . 
W śród osób zasłużonych, odznaczonych przez rząd 
polski z okazji święta 3. maja, znajdują się rów ­
nież dwaj urzędnicy żydowscy konsulatu polskie- 
fio w Jerożo-limie, pp. Patron i Sołomiatz.

PRZEMÓWIENIE FADJOWE LOUIS MAR­
SHALLA O „AGENCJI ŻYDOWSKIEJ11. W tych 
dniach prezydent komitetu żydowsko- amerykań­
skiego p Louis Marshall wygłosił przez radjo 
przemówienie o  znaczeniu rozszerzonej „Agencji 
Żydowskiej11.

wrtnncn bv  trłr*2tpv lerani 2in«n win m
aits-^fe r2i22 c'3 i2e 2j’*e ’D 2pj?’ *n  ie  rrjw n 
jnpjftic ',sv'b rre n* lon* 'Si'1? ruaSii non 

rrjryn r^ m en  b v  w pon  nyn  
• r w . 'ctpen -yin 

W Y w m . ,*ni*:nen -sipcn iytn 
.w p s

Z okazji zaii ęczyn naszego kochanego preze­
sa Dra Jakóba Bautnrłnga z p. Hank? Fisch- 
man z Rzeszowa gratulują serdecznie i życzą 
,,Maze>I-Tow“.

Kom. Żyd. Fundmzu Narodowego.
Zarząd Żyd- Biblioteki Ludowej 

7i£g w Krośnie.

N A D E S Ł A N E .
Z a ru b ry k ę  t ę  r e d a k c ja  nte o d p o w ia d a .

Dr. IZYDOR LEUCHTER
O T W O R Z Y Ł

KANCELARIĘ ADWOKACKA
W  KRAKOW IE, UL. GRODZKA L. 43, I. p l«tro  

Telefon N r. 0-313.
Przyimuje sprawy cywilne i administracyjno- 
 ______________ skarbowe.________________807*
ZA K ŁAD  T E C H N .-D E N IY S T Y C Z n Y

A. COLŁKANA
został z dniem I -g o  maja przeniesiony z ulicy
117Cx Zyblikiewicza 16

na ul. N aćaiilaA tką 1
Vis a vis starego mostu Podgórskiego.

'  KRYNICA
ur. RYSZARD  REICH

z  B E R L IN A  i,Mer
ordynuje jak corocznie tviko w sezonie letnim 

we willi „P O D  KRUKIEM ". Telefon N r. 6 3 .

o r d y n u je  ja k  w  la ta ch  u L .e g ly c h  
W illa  p o d  „J«W L O N IĄ “

Dr. m ed. Józetf Zeifncr
ordynuje jak zwykle

weFranceDsbadzie„Berlinerfaof“
Dr. B. EDELMAN ssfsyfi

W  K R Y N I C Y
willa „URSZULA44 obok „Siedliska"

- Podziękowanie.
WPanu Prof. Dr. Tadeuszowi Pisarskiemu

za pizepro wadzenie ciężkiej operacji i praw­
dziwie ojcowską opiekę składają najserdecz­
niejsze podziękowanie Frey li chowie.

P o d z i ę k o w a n i e .
WPamti Drowi S. Goldmannowi (Tarnów, No­

wy Świat 20). dziękuję najserdeczniej za sta­
ranne i troskliwe wyleczenie- 
690g__________________________  Eiromi Singer.
Towarzystwo Właścicieli Realności 

Wielkiego Krakowa 
Plac Szczepartiki 3

jako organizacja czysto gospodarcza, wolna od. 
wszelkiej polityki, zwraca się z usilnem wez.wamełn 
J10

wszystkich Właścicieli Realności 
miasta Krakowa

bez różnicy czy to wyznania, czy narodowości, aby 
wszyscy stali się członkami
Towarzystwa Właścicieli Realności 

W ielkiego Krakowa
Plac SzczepaAskl 3

gdyż im cięższa sytuacja nieruchomości miejskich, 
ttm jest potrzebniejszą i konieczniejszą silna orga­
nizacja. kierowana od wielu lat ofiarną pracą wybi­
tnych sił fachowych, zgodnie zespolonych w W y­
dziale tego Towarzystwa.

Wikładika roczna dla właścicieli domów partero­
wych i małych jednopiętrowych wynosi 12 zł., — 
dla większych 24 zł. rocznie. Członkowie otrzymują 
bezpłatną poradę prawną w biurze Towarzystwa i 
biorą udział w pogadankach periodycznych w loka­
lu Towarzystwa. 720g

KILMY-DYWANY
o artystycznych wzorach swojskich i wschod­
nich gotowe i na zamówienia poleca wytwórnia

„Kobierzec", Kraków, Podwale 3
_______________Telefon Nr. 3169______________

Z okazji zaręczyn naszej kochanej siostrzenicy, p. 
Hanusi Flschmanównej z Rzeszowa % p. Dr. J. ba n o  
ringiem z Krowa serdecznie gratulują 
i!79x k frinklowla, Rtmdw.
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„K&USZ HA
Słal&ma ASła w układzie scenicz

P P Y  W I L E Ń S K I E J
M. MALW
10 w.( U r OCz w s te  r w zk u £t h WIENIE

h M  (SwmczmiHiińTwoitt) * 

aym i reżyserji Michała WaiiChcrła
“Bilety wcześniej do nabycia w fiimfc Fiocbhab, Giódzaa, 4o.

iiDr, /O ZFF STEINbEHG

„Dzień Matki
jako symbol ogólno-ludzkiei miłości, zgoćEy harmonii.

Z okazji Uroczystości „Dola Matki" w Kranówie.
P. dr. Józef Steinberg, członek Komitetu W o 

jerwódzkiego „Dniu Matki1* i  prezes Małopol­
skiego Związku Stowarzyszeń Opieki nad Sie­
rotami żyd w Krakowie, nadsyła nam z oka­
zji jutrzejszego „Dnia Kątki'1 Konazszy as 
tyikiuł,

Jesteśmy w  przededniu uroczystości „Dnia Mat 
kd“ . Z Krakowa, tych Aten Polskich, grono ludzi 
dobrej w oli — nez różnicy wyznania stanu i na- 
lOduWOści — "pod egidą Towarzystwa Nauczycie 
li Szkół: średnich i Wyższych (T. N. S. W ) rzuciło 
hasto, soy  w- drugą niedziele ma ja. s\vuęc1 c oo-ro- 
czuie specjalne święto Matki i aby w  dniu tvm

GUMA do wycitriitia
* dla inżynierów i .'techników 

L. A C. H AR D tK D TH  Wyrób kiaiowy.

każdy z osobna w swem rodainnem;gronie, a tak­
że i sydeuzeastwu jako całość, złożyło hołd ,-fc 
M ilce. , , , . f . * .

Przed Matką każdy chętnie' chyli -swe czoło i 
bc# Względu, ma swę stanowisko, najwyższe, czy 
najniższe, staje się mał^m, jako przed istotą, któ­
rej' zawdzięcza wszystko, całe sWe istnienie i od 
której zaznał poświęcenia i czułości bez granic i 
bez jakiejkolwiek pretensji do odpłaty. Właśnie 
dlatego, rzeczywiście trudno mowie ludzkiej zdo­
być się na należyte określenie * ocenienie tej samy 
pieozołowito&ci i miłości matczynej, ktpra niczego 
nie pragnąc, w samem ochraniatiiu dziecka swego 
i 'W  trudzie i poświęceniu znajduje1 najwyższe 
szczęście. Każdy j  nas całą duszą swą korzy się 
przed, ubóstwianą Matką swoją, a im głębiej ,go j 
przenika to, uczucie nu lości ,i pokory wolicę « ]  j 
Matki, temhaydiaięj wznosi się wartość, i gódność | 
elycand jednostki j

W  uznwHiu tej łlez-nieiniej wartości i społeczne->| 
gd znaczenia rob, zakresu"działania i pracy Matki | 
i Opływu uszlachętniającego, jaki wywiera -najka- j 
idą ludzką j.( dnostlyę miłość i przywiązanie dla 
Matki,' Ogióśily kulturalne' społeczeństwa :zaćho- | 
dnie, a to pierwsza Filadeifjil i Chicago w roku ; 
19l0-tym za inicjatywą swej działaczki społecznej 1 
Miss Ja-ny Jarris, a /.a temi miastami cale Stany 
Zjednoczone Ameryk,UPólfiociięj, napozói tak trze­
źwe i materijał)styczne — na zasadzie uchwały par­
ki men td i orędzia,'swego Prezydenta Wilsona w 
roku 1014-tym -ś  święto narodowe „Dnia Matki1', 
obchodzone w arugą niedzielę maja corocznie. • j

•Swiętp to stwarza okazję i nakłada na każdą jed- 
riostkę obowiązek, aby1 w dniu tym dała wyraz 
swej miłości i czc. dla swej Matki, ą niemniej tak 
że całę-1 społeczeństwo składa w twn dniu hókl 
■wszystkim Matkom, uznając i czcząc ogół Matek, 
jako symbol wszystkiego, co w każdym człowieku i 
i w  całej ludzkości jest najszlachetniejsze .i najle- ; 
psze

Dzień Matki jak każda idea piękna i niezr.iizcza]- 
na rozpoczął zwycięski pochód. Przejęły go wkrót­
ce kraje skandynawskie.— 'Szwecja; Ncrwegja i 
Daiujia; —  -następnie Niemcy i Ausłrja, obe-eme 
stara się Komitet, który ftzialalnością swą objął 
miasto Krakójtf i' W ojewództwo krakowskie. — 
przeszczepić toiś\Vieto do Rzeczypospolitej Pol

ułożonego programu i wprowadzają w życie uro­
czystość tę poszczególne organizacje opoł czue, 
które kultywują dobra etyczne, oparte na miłości 
rodzinnej, a w pierwszej jinji organizacje pracu­
jące dla dobra dziecka. Praca ta wdzi>ęczina i zbo­
żna, bo mamy tu do czynienia z. myślą puawdadwie 
twórczą o  eharaktehze ogólno .udz-Lim, między ia- 
rodowym w najpiękniejszom i najszła^netałdjszem 
-znaczeniu tego słowa, z myślą, która zbliża ■ do 
siebie wszystkich ludzi bez różnicy rasy, płci i
stanów. .. .' '

* ■ ». . ■ ■ • .
Piękna idea Dnia Matki stażowi w myśl haseł 

swych ważny czynnik trwale uszlachetn,ający ser­
ca i umysły, — Uświadamia i budzi- najtkliwsze 
instynkty miłości w najszerszych warstwach. po­
grążonych w twardej i szarej' walce o cn-if Ł co­
dzienny święto Dnia Matki nabiera, jeszcze wyjąt­
kowego znaczenia dla wszystkich pańsrw i na­
rodów w dobie obecnej, a także dią. Rzeczypospo.- 
irtej Polskiej po uzyskaniu niezawisłego bytu po- 

i lityczncgo i .dla narodów wchodzących w skład! 
Dolski po woi mych. do zgodnej, i  harmonijnej, lojal­
nej, państwowo- twórczej pracy dla dobra. Rzeczy­
pospolitej, Gfly silimy, się ii mozolimy po wojnie 
-Wi arowej w obecny-m okresie odbudowy, aby po 

wrócić do życia normalnego po 1 aitaoh zniszczenia. 
n,a wszystkich połach i we wszystkich dziedzinach- 
zwłdpzcza na ziemiach polsk-icli,, które • były tea-..

GUMA „SŁOM"
do wycierania 
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trem wojny, 4gdzię pozostały tern większe ślady 
zniszczenia, — Wysuwa się w pracy nad ogolmą- 
odbudową, na pierwszy plan pragnienie i wołanie
0 odbuiuowę moralną dusz ludizikich, w yjałow io­
nych i jiozbawio-nydii przez wojnę najszlachetniej­
szych i najwyższych' dóbr etycznych zbliżających
1 łączących ludZ" 1 regulujących ich wzEjemne sto-- 
sumki przed wojną, obecnie zaś zm-aterijallzowa- 
nych po tyioJ-etńiej bezwzględnej walce o  życie,i u1, 
ż.ycie. Pr«klainQ\yanie specjalnego kuiltft dla- Mat­
ki jest jedną z dróg prowadzących dó tej odbudo­
wy moralnej dusz, bo imię Maliku które w  Arnu 
takiego- święta jest na ustach wszystkich, stano­
wi zarpzem' symbol wszystkiego, oo ila każdego 
jest dro-gie. wznicślę, rrwaTe i wieczne i o<vwszyst 
kich liidżit i ealą ludzkość ze sobą łączy

skiej' według ogłoszonego programu, który swa 
treścią oderwie szerokie warstwy społeczeństwa 
na chwilę od szarzyzny codziennej. Przyczyni się 
to W najszerszych sferach obywatelskich a przede- 
wszystkie.n w sercach młodzieży bez różnicy w y­
znania i narodoWości - do propagowania głębokiej 
myśli i wartości etycznych, które tkwią w tem 
święcie.

Bez nad arna na początek rarazie charakteru o- 
ffólnego święta naństwowesfo nieb-unina w rnyil

■ Jest .też' -zupełnie naturalnym obj,av ęm zapał i 
entuzjazm, z , jakiirt propaganda za wproWadze-

• ńieru święta Dnia -Statki przyjęta została w  społe- 
ozeńslwie 'żydowskiem w całej Po-lsoe W ki.llka 
tygou.ii po ukazaniu się artykułu imitójaloira- tej u- 
ro-c.zystości acKy^Drą -Romana B-o-gdaniego- wygłor 

i sił w dniu 2-ti grudnia 1&27 r. na zjeżdzie Związku 
| Stowairzyszęń Opięki nad Sierotami żyd. Rzećzy- 
i pospolitej Polskiej w Warszawie Dr. Józef Stein 

be^g referat, gorąco podejmujący i propagujący tę 
piękrą myśl inicjatora. Wszystki? Towarzystwu 
l^o-kalne Opieki nad Dzieckiem w Polsce rozsiane

■ i zorganizowane w 34! komitetach, idąc chętnie za., 
hasłem rzuconym wzez Centralę w Warszawie, 
podjęły myśl corocznego obchodzenia „Dnia l i p  
ki“ , a nadto propagują myśl tę na wezwanie i zale­
cenie Prezydium Zwirzku żyd. Stowarzyszeń hu

, mnnitarnych Bnai Brith Rzeczypospolitej Pol­
skiej wszystkie Stowarzyszenia humanitarne w 
Polsce i poświęciły-w ieczory i urządziły aka<łemje 

; dla zapoznanie najftzerszych kół z ideą i treścią 
Dnia Matki. ., : '

i Wszak żydo-stwo jako takie odne ;i się do Matki 
I ze szczególnym pietyzmem i z najgłębszą czcią, co

n.Vnowifl i %t' £\\nr>tn -n

VnfhdfiWT Żjgtkroi <aik*wû 23tju uczczenia /ńuu:
MaUd i  ujjea p t ł j t  caSioiroczine 'mawiaruje modi ił :.y; - 
KauttK?:, KaJwija— i cszefó dla Mą>tki.wpaj-b k<d 
dego 2,yóa BliWjfa, kitóra akąt-aa nasze .patamalki,'! ■ 
Sauę, Rebekę. Leę, Rachelę — tak salno- gięboKą 
csocią, jak naszych prsjjcó-w Abraham a , ’’ Iztika i' 
Jokuu , & W pdątem prwyśąaziaąiu w .Piśm ie sw.ę- 
tóm, głosząc „Kdch-aj Ojca sw ego i Matkę, twdja, i- i ; 
byś urn go zył ńa ziemi'* nakazuje M-ujżr-sz część V1 
dla M -̂tLi na i ów ni z  czcią dhi.JJjca. RU stawia ' 
W 1 cięgach po uroków postać! tlaaimj- MafkRd-f-k.y--^ 
cbowaiwcZj”tii wielkiego pr.oi tea  .. .S ąm u łla^ - m l . 
szeżydę sławy, a król Sąiounpujlo s i  na 

‘ ki Rbidziny pcóhr i hymn pochwalny
wedle Talmudu .smiejfć ‘̂ ^ ^ ^ d śiB jfe^ ń ów n a  sif 

ponownemu zburzeniu S^iątyai. 1 
Nie ulega wątpliWośd, żn Źydzij którzy swe­

mu wzorowemu życiu rodur-aetiui, &  których pięf 
wsze miejsce zajmowała Mertka - iałco- kapłanka^ 
■zawdzięczają przetrwanie wiekowego rozprószę-, 
nria i  strasznych mąk i pr zęśladowań w śiedi.ićhi 
wiekach, odnoszą się do Matki, jako dj, syiribolu 
bezbrzeżnej miłości i poświęcenia, a instjtuc-af' 
Dnia Maitki. Wywołuje w. opołeu*enstwie żyd-ww- 
skiem. najwdrięczniejsiiry - majpeniejszy. resohanę.’?^ 
Jan Wnio-śle pojmują Żydzi rolę. j zńaczęnieMaJkai- 
dla społeczeństwa, w-̂ iniik-a najdobitniej z  pięknej 
w iz ji1 proroka Jezajasza, któiry jiaiko karę i?  upjv - 
de« obyczajów, za grzechy i odstępstwo o  I prfjr- ', 
kazań Boskich groa sWcńiu narodowi i piriewic 
dujh'utratę niaiawisłosci i  zdobycie jero^oliihy-- 
jM-żeż zdobywcę babilońskiego, a g d y , w  
winy nikt nie ma odwagi zw rócić się do Stwórcy 
z prośbą o  przebaczenie % jc^wrópeoie -zguJjiy, je 
dynie płacź Maik: Racheli ci c Apaczu .tej nieszczę­
ściem swoich synów znajduję- pó-jlUch d wzbudza 
litość Boga itad -Judeot i  «£&■« i* * *  łełi.ili ż^do- 
slwo, które dało- światu ootąd dwa tak dónióśłe 
dobra, jak monóteiz-m i V ykę* ;jest 'Weillć' pHóró-bi 
czej wizji Jezajasża powołane do uCieczy-WiSkniń t̂j■ 
nią takiego stanu -na święcie, że ludy prząkuj®''-- 
miecze na sierpy, ą wilk. będzie ■ .mieszkaj » '-$»*?■ 
gnięciem, jeżeli rozszerzejiic się .'fcjilłury ..i ,w ie­
dzy największych genj-UiS^yy .1' gczónych .w a,.1' ^ ,  
drogą prowadzącą d o . tego celu ' ió  fundąinenły;, 
t*>d akcję tę kładzie Matt a żydowśika wychuv,«r* 
jąóa, i.ajlejaszych syhów  ś^oii cżeństv. i źydcwijciPć. 
go w  Cżci, alk wieozy i idfei- jokóju.
1 Dlatego społeczeństwo,- żydów,skię pęBaejęte- jfsi-l 
d-o- gtębi uwieibbmieir. <ŁLa MaŁi.1 ,

Starąrtiem; prezydjuim. gminy, żyd i 4  
odbę& ie się w  niedzielę 12 łya; o^godz. 9 -tej' pm  « ’ 
poi. ku uczczeniu „Dni-1 Matka** ńal < żdnsfeteto wpoł ku uczczeniu ■ „Dnia Matka** - «*i nr«en 
świątj n i postępoiwej przv ul. TtodŁsoioZae.

HM
2g SPORTU 7"' * "K"

■ ■ .. - ''v '
— \APZW. VirALNE ZGR4J MaDiZENlt 

1 ■IBoRL *•• wybrało omegjdaj *n-as,tę5liij>afCy iOrjząd 
-łubu: Prezćs Kleiinmiiniz W-flbehn? t  -ŵ odjMDeseś  ̂
Bietmann Bertiard-; U wUepireze^ I HrfeUid jvticftał;;’: 
sekreitarż-Danenhirsoh ‘ Mólżeaz> SkO ft** ''Ńą<te#2*/ 
Mo-żesz;’ oz 1 orkowi o  zarżądu Pufie}i.ó' iJh^aafńf^ 
Schliissei Henry*k, Bflu-siztyi R.amas» Waimnfer 'C łś,-"

; Schóuharz Józef, BHkowróz Sań, a«i; wiórów. SJkN,” 
Schonherz Józef: Koarija *ewńz:iTia. Jakiób Boriuei,  ̂
WŁl-heim Nu-ssbaum, Malfcs Berdyczowei, Wjpisy 
azłontów przyjmuje so.ę ooda ii liote w ito&aiu przy ńł. 
Wołnjęa 11.

GUMA do Wjrderaola
. dla maszyn te, pisania ; . v 

L H A R P T M U T M  T Wyiub krajowy

i -  SEKC.1^ reyW-ĄCK'jl' .ŻKS MAKKAB1 K^A*!
KÓW,- urządza -w. ni-edizuoię 12. bak<,or*goii£: 10 prśseó 
p-oi. pierwszą wycieczkę .na Wisłę Ze wzeteuu w -  
odppw ie-dnią temipe-.raitiure i ątan wody «ca-L liż ^zna­
czna,, część'rozpoczęła- iuż toeniin-uć -‘uKsdfeiewanyBS 
ięsf .Liczny udział w wycieczce. Żbffylaf, pngy utajR 
końcowej linji tir-dn.iwa.ow-ei Nr.' 5 na Balwatcnze. 
Wycieczka odbędzie się w tafie ro-godj'.. GoSóte tb> 
te "WidzłiML

1 MISTRZOSTWA w  PJŁCL RBCZltei. V ttie
dziele kończy MaJdcKb; p ierWsfcą M eSćę noc gry-
wek 'misitirzowskich w  piłce ręcErrej spu*“kanjem % 
;YMCA. .Obie ■ drużyąy .zawnulą-tutełteu m . « m  4»- 
beiij,, toteż spęiflkanie, ■poyryteśżie zadocydinie, W r i  
z nich się wyauniii. Mesz odhędaaei się w  okedKMę- 
iż  tur. o tod#- 3.30 pop. na boiskai ■ Makkabi.

- -  SPARTA—MAKK ABI P ow yirze ząwody j  "n*
: iirzostw-o klasy A, kepre mibęd-s się: dziś. w robotę 
na boisku Makkabi, zapowiadaj^ się fńęzWyikłe d ę  
kawie. Sparra pq wziriocnien-h swójej - drużyny, 
przedstawia obecnie zespół ^w-aiid-y.ywybitmte,-yptjwt- 
bojowy, t-o też Mdkikab' pie.tendąjaca ” do tytułu 
mistrz, ki. A. musi dołożyć wszelkich starań, aby zda 
być tak cenne d/la niej punkty. Początek o- godz. 5 
i'0-śjf>i: Cf-ny mj-els-c ■ ni-ski*. ;
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Przed otwarciem Powszechnej Wystawy Krajowej w Poznaniu

S| TYDZIEŃ W ILUSTRACJI

WEST1BUL REPREZENTACYJNY.

&ADJO A  W YSTAW A POWSZECHNA W PO­
ZNANIU1.

y i dbtu 16 maja br, odbędzie się w Poznaniu u- 
rocgyatość  Otwarcia Powszechnej Wystawy Krajo- 
woj. Na uroczystości tej będsaie obecny p. Prezy- 
dam Raeczy pospolitej, rząd w pełnym składzie, 
porzedstawiciełe włada i społeczeństwa i- oczywi­
ście tłumy publiczności Aby dać swym słucha­
czom jakmąjlepsze pojęcie o  otwarciu tej glgauty­
cznej imprezy „Polskie Rad jo '‘ będzie transmito­
w ało uroczystości otwarcia P. W. K za po mocą ra­
diostacji poznańskiej. Transmisja - rozpocznie się o 
godJL 9-tej rano w-dndu 16 maja br

Ponadto, aby dać swym słuchaczom całokształt 
Wiadoint^ci d  Wystawie, radjostacje nadają cały 
szereg komunikatów, wzmianek i odczytów, chi- 
rakteryzującycii szczegółowo ogrom  - w łożonej-w  
IP. W. K. prący i jej znaczenie dla całego, społe­
czeństwa Z najbliższyćh odczytów należy wymie­
nić: prod. Janowskiego i  dyrektora Wystawy, dr. 
-Wediowiaka. Odczyt ten odbędzie się w  niedzielę, 
da. 12 bm.

w i t r a ż e  Kr a k o w s k i e  n a  p . w . k .

Krakowską wytwórnią -witrązów* któręj, kiero­
wnikiem artystycznym jest znany architekt p. Ma- 
ęzyński, wystąpi na P. \V, K. z własnym pawiło- 
nem w kształcie kwadratu, na którego narożni­
kach wznoszą się czetry 12-nietrowe. wieżyczki, ca­
łe oszklone, które wieczorem będą rzucały snopy 
ióżnobarwnego światła przez witraże Na czte­
rech ścianach powilonu rozmieszczone będą czte­
ry witraże uczenicy Akadem ji .Sztuk Pięknych, p. 
Leśniakówny, p, architekta Marczyńskiego, Jaqa 
Ponkowśkiego i kompozycja Według kartonu Sta­
nisława Wyspiańskiego Przedstawia ona Chrystu­
sa z rozciągniętemii ramionami -Witraż t^ i zamó­
wił -ks. biskup Lisiecki do swojego pałacu.

Wystawcę dopełni witraż Chrystusa w Ogrojcu 
kompozycji p. A, Raka, ucznia Warszawskiej Szko­
ły Sztuk Pięknych.

WNĘTRZE DANCINGU. Projekt już. arch. J. MiiMera 
Konstrukcja: pełne wie z ary łukowe z desek; rozpię­
tość wolna 30 m„ wysokość 18 m. Największa ko­

puła drewniana w Europie.

fAWILON PRZEMYSŁU MUZYCZNEGO. HALA PRZEMYŚLU PAPIERNICZEGO, GRAFICZNEGO 
l CHEMICZNEGO.

Wnętrze prawego, skrzydła ńowobudującej sJę olbrzymiej 
palraiarni w Parku Wilsona w Poznaniu. Na pierwszym pla­
nie basen dia wspanialej rośliny VictoTji Regli i innych roślin 

egzotycznych, PILON ŚWIEILNY na podwórcu wysta­
wowym terenów wschodnich P. W. K.



7,di$cfe nasze przedstawia kHka sćen z.rozruchów 
w Berlinie. U góry ira'lęw<?: jidną z ba,., 

yjtad. wzniiesdutiych przez komunistów .w oradnicj 
Neukd!«i, na prawo pancernik na-imejscf- rozruchów* 
»U',dnfti na lewo: rewizja za brbnią. na pfawb pooo. 

łowisko na jednej z .ukc,

W pobliżu porta Rodos na morza Ege.jskiem runą! do morza włoski samolot 
w o l o w y .  Lotników wyratował mień ie«ki a-a tek pasażerski , Gs»aoa“ .

PREMJER LITEWSKI W  ALDF MAR AS I JEGO 
MAŁŻONKA, kitórzy przed killitoi dniami, ocaleli z u- 

/EŁądlaonifciaO na dyktatora zamachu.

pożar budynku parlamentu w S o i; i zniszczył dnia 
20-go kwietnia znaczną czeka »eąo gmachu.

„NQWY I>/1ĘNNIK“, ntetłziela 12. V. 192s> Str. 9
erai miiiii

v.;r-*:v

Nowy rekord w  skokii wzwyż osiągnął murzyn SJF 
vi.o Cator z Hali, przekraczając Ss np^mrow i o jac 
swój władny dotyciticzasowy rekupd śn stewj 

(7‘W ra,),

SIR HENRY STANLEY," znakomity badacz 
Afryki środkowej, zmarł dmie ICkso .naja 

pnzed 25 laty.

I
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Wiadomości z kraju
List z Jarosławia

Z Radj; miejskiej. —  Z  org. sjwnistyoznej. — W al­
ne Zgromadzenie nYoau“ .

Z obowiązku dziennikarskiego donoszę, że Rada 
miejska uchwaliła w uł>. miesiącu na kilku posie­
dzeniach. budżet zwyczajny i nadzwyczajny na rok 
1929/30, z których pierwszy obraca się w  sumie 
dochodów i wydatków około 820,000 z}.; nadzwy­
czajny zaś obejmujący budowę nowej elektrowni, 
targowicy miejskiej, częściowej kanalizacji, pudo­
w y ul. im. Józefa P iłsudskiego i innych daohaydi 
inwestycji, sumę 1,300000 zł., z  której to kwoty 
jedynie suma na budowę elektrowni i  targowicy 
miejskiej jest realną, uchwaloną a częściowo pod­
jętą ’ pożyczką Banku Gospodarstwa Krajowego. 
Dyskusja budżetowa stała na bardzo miernym po­
ziomie, radni nie ujęli w  swej krytyce możliwości 
przyszłej-.rozbudowy miasta, ograniczali się tylko 
do wniosków zmierzających wprowadzenie pew­
nych drobnych zmian w  rubrytach dochodów i 
wydatków, i nie dali prócz inicjatywy ks. Łan 
Lisińskiego, stworzenia w  środkowej Małopolsce 
szpitala dla umysłowo chorych żadnego nowego 
bodźca ani impulsu, dla przyszłej pracy celem roz­
woju miasta. Posiedzenie budżetowe poprzedziło 
sprawozdanie komisji kontrolującej czynności Ma­
gistratu, imieniem której referent złożył rzeczowe 
sprawozdanie.

Ub. niedzieli odbyło się w  nasze u mieście Ze­
branie Szieklowe przy bardzo licznym udziale mło­
dzieży. Niestety starsi nasi towarzysze jawili się 
w  bardzo znikomej ilości. Po dłuższej dyskusji wy­
brano nowy Komitet lokalny, składający się z 30 
członków, z Drem Spatzem na czele. Nowy Komi­
tet Lokalny będzie miał w  pierwszym rzędzie za 
Zadanie rozpocząć wielką akcję na rzecz Keren 
Haijeaod i zająć się będzie musiał sprawą młodzie- 
ifcy a szczególnie aktualną, dla niej kwestją unifi­
kacji-; Bardzo trafny wybór pod względem osobo­
wym daje pełną rękojmią skuteczniej pracy.

Tej samej niedzieli odbyło się Walne Zgroma­
dzenie Towarzystwa „Toz". Jak ze sprawozdania 
wynika, rozwija „Toz‘ ‘ bardzo szeroką działalność 
Wśród tutejszej biednej ludności żydowskiej W ro­
ku sprawozdawczym udzielono pomocy lekarskiej 
880 osobom w  2^00 ordynacjach, Z kolooji letniej 
korzystało 40 chorych dzieci prócz tego 4 nauko­
we zakłady żydowskie stoją pod stałą opieką le­
karza szkolnego „Tozu Nowoobrany Zarząd a- 
petaje do całego społeczeństwa, by wspierało ma- 
terjałnie i moralnie tę tak ważną placówkę w  na- 
szem mieście.

List z Krosna
(Kor wt.). W  ubiegłym miesiącu Zarząd tutej­

szy Żyd. Bibłjołeki Ludowej urządził po raz pierw 
szy- w salach Towarzystwa gimnastycznego „So 
kół" większą zabawę, kitóra dzięki niestrudzonej 
pnący Pań komitetowych jak również pp. Dra 
Mayera, Dra Baumringa i tow. z Komitetu Lokalne 
gó świetnie się udała.

Zapowiedziana w poprzednim liście rewja „K ro­
sno się śmieje*1 została w  dniu 27 ub m. pod reży- 
serją tow Lindenberga odegrana z wielkiem po­
wodzeniem W  szczególności wyróżnili się pp. Erl- 
bąumówna, Fra.nkówna, Majerowicz i Biber. Obe­
cnie jest w  przygotowaniu pod reżyserją tow. Vo-

gla komedja Szalom AJejchema „Dus grojse Ge- 
wins‘\

Czysty dochód z powyższych imprez przeznaczo­
no na Żyd. Biblj. Ludowa, i Szkolę hebraj&tą, a i U 
proc. z zabawy na L. O. P. P.

Ostatnio z inicjatywy delegata k'rakov skiego za­
wiązano u nas organizację „Agudath Hanoar H.u- 
wri‘‘ pod kierownictwem pp. Streflówny, Altmana 
i Dyma. Mamy nadzieję, że kierownictwo nie za­
wiedzie i  stanie na wysokości swego zadania.

Na żądanie naszego społeczeństwa, Komitet lo­
kalny „Tarbuthu1* przystępuje do założenia fre- 
blówki. Centrala krakowska i warszawska po­
winny nam w tym względzie pomóc i wogóle po­
święcić więcej pracy oddziałom na prowincji.

Dziwi nas bardzo, że dotychczas nie założono u 
nas Oddziału „W iza" mimo kilkakrotnych starań 
ze- strony Centrali krakowskiej. (J. K ).

Maltretowana żona namówiła 
13-łetniego syna do zamordo­

wania ojczyma
Na Kotelnicy, przysiółku Zakopanego wydarzy­
ła się onegdaj okropna i krwawa tragedja.

Mieszkało tam małżeństwo góralskie Gąsieni- 
ców- Walczaków, posiadające czw oro ozueci, Mał­
żeństwo doszło do skutku przed 9 laty, jedynie na 
błagalne prośby Wojciecha Walczaka- Gąsienicy, 
po 2 tygodniach znajomości z pónlejszą jego żoną 
Agnieszką Walczakową z domu Kotelnicką. Miała 
już ona wówczas czteroletniego, nieślubnego syna. 
9-lernie pożycie małżeńskie było wyjątkowo nie­
szczęśliwe. Wojciech Walczak był pijanAcą, w  nie­
ludzki sposób znęcał się nad żoną i pasierbem, 
ciągle ich bił, tak, że raz nawet nieszczęśliwa żo­
na, okrutnie pobita przez pijanego męża, odwie­
ziona do szpitala, musiała się poddać tam dłuż­
szej kuracji. Doszło nawet wówczas do sprawy 
sądowej, podczas której jednak Walczakowa w y­
baczyła swemti mężowi i małżeństwo żyło przez 
kilka dmi w  zgodzie. Niedługo potem Walczak 
znów począł pić, katować żonę, czynił to nawet 
wtedy, gdy żona rodziła ostatnie, dziś 7 miesięcy 
liczące, dziecko. Walczak przepijał wszystkie sw o­
je zarobki, a żona wraz z czworgiem dzieci gło­
dowała, żywiąc się tem tylko co zdołała wyżebrać 
u swego ojca. Nie mogąc znosić dłużej okropnego 
pożycia, poczęła namawiać swego pierwszego 13- 
Ietniego syna Stanisława Kołelnickiego, aby za­
mordował ojczyma.

Onegdaj wieczorem, gdy, jak zwykle. Walczak 
wrócił pijany do domu, a położywszy się na polu 
przed domem, po chwili zasnął, żona jego posłała 
syna z siekierą, by wykonał u/pLa«owaną zbrodni­
czą zemstę.

13-letui chłopczyk trzy razy Zamiei-zał się sie­
kierą na znienawidzonego ojczyma, ale ręęe odma 
wiały niu posłuszeństwa. W reszcie, przeżegnaw­
szy się i zamknąwszy oczy, ciął śpiącego ojczyma 
siekierą w głowę. Dokonawszy tego, z płaczem po­
biegł do domu Śmiertelnie ranny Walczak zdołał 
się jeszcze podnieść, a dowlókłszy się do sąsiadów 
stracił przytomność. W stanie beznadziejnym od­
wieziono go do szpitala

Walczakową, która uplanowała mężobójstwo, n- 
reszłowano. Wykonawcę tych planów, 13-letniego. 
wątłego, ciągle płaczącego chłopca, któremu okru-

Hen
pozostanie w la o in ym  przyjacielem  B B R S O N A . 
Po obcasom  g u m ow ym  ES E R S O N  zaw dzięcza 
elastyczny chód, rzeżkość ciała i zdrow e nerw y 

Nie było łatwem  tego Pana przekonać 
Jak szkodliw ym  Jest chód na tw ardych o bca ­
sach skórzanych. Pierwsza próba .noszenia 
Bersona wystarczyła. Spokojny I pew ny chód 
na obcasach gum ow ych  B E R Ś O N  działa 
zdrow o na ciało I nerwy i chroni przed przed 
w ozesnem  zm ęczeniem .

Kto poznał dobrodziejstw u elastyuzi>eiis 
chodu na obc>>ach g u m ow ych  B E R Ś O N , iw  
obejdzie się nigdy bez nich

tny ojczym zabraniał nawet uczyć się, pozostawień 
no na wolności. Czworgiem nieletnich dzieci zao­
piekował się dziadek 

Zbrodnia, która jest wynikiem strasznej t-rage-* 
dji, wywarła w Zakopanem olbrzymie wrażenie, 
(kap).

65*le!nia pcdoalaczka 
i niedoszłą samobójczyni
Dnia 8 bm o godz. 15-tej wybuchł pożar w  do 

mu Macieja Piotrowskiego w Ilkowicach pów. 
Tarnów, skutkiem czego spalił się doszczętnie 
dom mieszkalny, stajnia i stodoła wraź z całym ' 
inwentarzem, wartości 9.000 zł Ogień przeniósł 
się następnie na zabudowania Zofji Herbaś i Zni­
szczył doszczętnie stodołę oraz dach domu mie­
szkalnego, przytezem spaliły się narzędzia gospo­
darcze Szkoda wynosi przeszło 15 tys zł. Prze­
prowadzone dochodzenia ustaliły, że ogień w do­
mu Piotrowskiego podłożyła ze zemsty jego te­
ściowa Katarzyna Madura (lat 65); Zamieszkała 
w Ilkowicach u poszkodowanego Piotrowskiego, 
kfór od dłuższego czasu choruje. Wymieniona jjśf-, 
rzekala poprzednio często, że jej ziec Maciej P io­
trowski źle się z nią obchodzi i robi jej krzywdą, 
wobec czego- dokonała zemsty, przyczem* zamierza­
ła się sama Spalić i gdy zapaliła słomę, położy­
ła się do łóżka w oczekiwaniu śmierci! St p ost1 
Walaszek, komendant posterunku policji w Ilko- 

* wicach, który bezpośrednio po wybuchu ognia’ 
i zjawił się na miejscu, wyprowadził Kutapaynę; 
i Madura z palącego się domu. Staruszka przyżhąłŚ

DR. EMIL STEIN (Kraków).

0  pierwszym spisie ludności żydowskiej
w Województwie Krakowskiem w r. 1765

, 0 'stosunkach żydo-sitwa polskiego w okresie przed 
rozbiorowym bardzo małe mamy wiadomości. Szcze 
góim.e u winem jest obliczenie liczby ludności żydo­
wskiej. Żydzii opłacali w Połsce podatek, zwany po- 
gtówne. Na podstawie regestrów tego podatku obli­
czana ludność żydowską i często stawiano dosyć 
fantastyczne cyfry. Wystarczy nadmienić, że jeden 
autor podaje liczbę Żydów w Krakowie na 2060, a 
równocześnie wymienia cyfrę 1527 zilp., a zatem 
witwio było mieszkać w owym czasie w Krakowie 
1327 Żydów. Skąd ta różnica?

Otóż .przyczyny szukać należy w t. zw. popisach. 
Zeznania do nieli składali sami Żydzi. Nie musiały 
one ediiiak być zbyt dokładne, kiedy już w roku 
1658 zlecono —  zaprzestać popisów, a wybierać 
po główne w sumach ryczałtowych, bez opierania 
się. na- wycinkach tyćii popisów.

Tak więc ordynacja z roku 1658 przyczyniła sJę 
do tego, źe okres do tego roku i lata od 1658 — są 
okryte mgła niepewności, albowiem w grodacb nie 
T*r~' \ • l • ! •. rvoh 'akr

nie,potrzebny oh, tak, że o ile się jakoweś znajdowa­
ły, to nape-wno zaginęły, względnie uległy -zniszcze­
niu,

A od roku 1658 mie dokonywano więcej popisów, 
jako bezprzedmiotowych.

Po główne oznaczono ryczałtem na pewną kwiofę 
i tę stałe przewyższano. W ten sposób więc pogłó- 
wme zatr-acHo swóij charakter podatku „od głowy".

Ale ta cyftra ryczałtowa nie wskazywała ani w 
przybliżeniu siły liczebnej ludtrośo: żydowskiej. A 
cyfry, które podawano, — nieraz tak znacznie zda­
wały się odbiegać od rzeczywistości, że urabiała 
się konieczn-ość dokonania rewizji dotychczasowego 
stanu rzeczy. 1

1 tak w czasie konstytucji w 1764 roku dane po­
stach żalom ludności żydowskie], że su-ma ryczałto­
wa nałożona jest za wysoką (wynosiła wtedy od 
1717 aż 220.000 zip.) i zadecydowano przeprowadzić 
„rewizję ludności żydowskiej". Rewizji dokonywa­
ły województwa. O ile te zbyt były obszerne, t-wo~
r 7 0 H 0  fifb*i75iTV <r,7,r'7'1!(nf P'ł*5«7f» 7 ip m fp  5 nnvi.ł i9 #t

Rewizji tych dokonano w całej Pdlsce. 'We woje­
wództwie Krakowskiem objęła ona powiajy:

I. Krakowski, proszowski księski, telow-ski, ksi' 
Zatorskie, ks, oświęcimskie. ?V

II. Saindeoki, czchowsiki, szczyrzycki., biectoi. : '
W samym spiis-ie również odróżniano ie dwie 'grtfą

py, ze względu na różne opracowanie. : ;
Charakterystycznem jest, że aczkolwiek ptzepisy* 

rozesłane do-województw;, nakazywały spisagde'. Iu- 
dności żydowskiej, „de nomine et cognomd-fle?, — a 
więc -wedle n-azwiska lub przezwiska, z« podaniem 
gospodarstw, wieku, z a trudnie ni a i płci, — to nie 
wszystkie ziemie względnie po-wiaty trzytrraly się 
tych złeceń i przeprowadzano popisy bez zwracania 
uwagi na odnośne rubryki, bacząc p-rzede\vs'zy<\tkiem 
n-a wiek,, gdyż poglówne pobierano już od dzieci po 
ukończeniu pierwszego rok-u życia. A wynosiło po- 

"głów-ne po 2 zip. od głowy. — Wyznaczono Więc 
komisje, litóre obchodziły poszczególne domy i śpi 
sywały ludność i odpowiednie dane. Komisie taka 
tworzyli Żydzi sami, a dodawano im katolika, /który 
niejako miał kontrolować. ,

Momentem charakterystycznym jest, źe prawdzi­
wość zeznań stwierdzano przysięgą, a również sa*- 
ma komisja, jak i specjalnie wydelegowany komi­
sarz, — wo-b-ec szlachty zaprzysięgali, „że wiernie i

ę.nplnh f-bbn.Yrńa 7pV t*?*



«r . 126 ..NOWY DZIENNIK", niedziela 12. V, 19P9 Str 11

kię do pjdp denia domu Piotrowskiego, nie zo­
stała jednak, aresztowaną, ponieważ jest ciężko 
cłwwą. W aikcji ratunkowej brała m. in. udział 
straż cgm.owa z  Tarnowa Poza Madurową ży- 
ęde innych osób nie było narażone i*a niebezpie­
czeństwo.

Zamordował żonę i teściową, 
poczem popełnił samobójstwo
Doda .7 bm. około  godziny 18-tej Józef Bemacik, 

urodź, i 899 r. w Grójcu pow. .Chrzanów, syn Igna- 
i ^ u  i Anny. gospodarz zamieszkały w Ostropolu 
ad Grójec, będąc w domu swego teścia Józefa Ster 
uoka w  Grójcu, zamordował wystrzałem z trow  
nu swoją żonę Marje, oraz ciężko zranił teścio­
w ą KegLnę Sternak Morderstwo dokonane zostało 
na tle niesnasek familijnych. Zwłoki zamordowa­
nej pozostawiono na miejscu czynu, zaś ciężko 
ranną StbiTiakową odwieziono do szpitala. W dro­
żone natychmiasi poszu-kiwamia za sprawcą wy­
kazały, że tenże po dokonanem morderstwie po- 
pefc ił samobójstwo, a zwłoki tegoż znaleziono w 
Grogou nad Wisią.

NITIERUS CLAUSUS — DLA BYDŁA. Z W ar­
szawy donoszą; W e środę wieczór odbyło się o- 
staituie posiedzenie miejskiej komisji dla spraw 
uboju bydła. Uchwalono ,cały szereg wniosków, 
m;ędzy innemi również wniosek dotyczący spra­
wy uboj>u rytualnego. Komisja postanowiła nie 
sprzeciwiać się zasadniczo ubojowi rytualnemu. 
Uchwalono natomiast, że ilość bydła przeznaczo­
nego do rytualnego uboju ma być ograna zona i  
odpowiadać procentowi żydowskiej ludności mia­
sta. Pozatem komisja uchwaliła szereg wniosków 
zwróconych przeciwko pośrednikom -i rzeźnikom 
żydów skiim. Przeciwko tym uchwałom zaprotesto­
wali żydowscy członkowie, komisji radni dr. By 
cb&Wjki i Elemberg, zastrzegając sobie votum se- 
pei „tom.

ECHA 1-GO MAJA. Do policji w Warszawie 
zgłosił się człoi.ak bojówki PPS. Frakcji rewol. 
niejaki Hieronim Super, podając się za zabójcę 
dozorcy domowego Cuszyńskiego, zastrzelonego 
W przeddzień I-go maja podczas starcia między 
pepesowcami a bojowcami Frakcji. Bezpośrednio 
po zajściu aresztowano pod zarzutem tej zbro­
dni niejakiego Zygmunta Sparadowskiego, który 
jednak Ok izał się niew inny. Teraz ^zgłosił się 
właściwy sprawca, powodowany, jak podaje, w y­
rzutami sumienia. Super a aresztowano

TRAGEbJA MIŁOSNA W  SZPITALU W AR­
SZAWSKIM. W  szpitalu im Marszałka Piłsudskie 
go znajdował się od dłuższego czasu w leczeniu 
nerwow o chory inwalida Stanisław Zadrożny. 
Przed niejakim czasem oświadczył Zadrożny swo­
ją miłość Elwirze Lutomskiej, pielęgniarce szpi­
tala. Ażeby nie drażnić chorego, Lukoir.sku „zga­
dzała się“ na przyszłe małżeństwo z inwalidą. Za­
drożny uporczywie powtarzał swoje propozycje, 
grożąc, że w  razie Jamowy srogo się zemści. O- 
negdaj podczas rozmowy z  Lukomską Zadrożny 
W ydobvł rewolwer i strzelił, trafiając pielęgniar­
kę w  piersi. Ciężko ranną Lukoroską przewiezio­
no na oddział chirurgiczny celem dokonania ope­
racji.

t k AGEDJA BEZROBOTNEGO. Onegdaj roze­
grała się w  mieszkaniu zredukowanego robotni­
ka łódzkiego Łosowskiego straszna tragedja. W  
ostatnich czasach stracił Losowski pracę, pozosta

jąc wskutek tego zupełnie bez środków do życoa. 
Na domiar złego zachorowała jesizcze ciężko jego 
żona. Przedwczoraj Losowski powrócił do domu 
v/ niezwyi ie podrażnionym stanie. W pewnej 
chwili chwycił uprzednio już przygotowaną fla­
szkę trucizny, chcąc ją  wypić. Obecne przy tern 
żona wyrwała mężowi flaszkę, dopijając sama 
reszte trucizny. Oboje desperatów przewieziono 
do szpitala, gdzie Losowski w  krótkim czasie 
zmprł. Żona walczy ze śmiercią.

NAPAD BANDYCKI KOLO MIŁOSNEJ. Nieda­
wno napadło czterech bandytów na OO-letnlego ży­
dowskiego furmana Szalom a Scharfa, jadącego uO 
W arszawy wozem naładowanym towarem. Koło 
Miłosnej napadli nań nieznani bandyci, zrzucili go 
z wozu i ciężko poturbowali. Następnie porwali 
kilka worków' z towarem i uciekli w niewiado­
mym kierunku Ranny woźnica zdołał jeszcze o- 
statkiem sił wdrapać się z  powrotem na wóz i 
dojechać do Warszawy. Tu zajął się ciężko ran­
nym lekarz pogotowia.

POŻARY W  POW. BOCHEŃSKIM. Dnia 7 bm. 
o  godzinie 16-tej wybuchł pożar w  gminie Cho- 
denice pow. Bochnia, wskutek czego spłoń* ły  4 
domy mieszkalne wra# z  przynależnościami. S z k o -

Nieprzyjemny zapach ust
działa odpychająco. Brzydko zabarwione ,ęby 
szpecą najładniejszą nawet .warz. Wady te 
dadzą się gruntownie usunąć |edynie przez 
codz enne używanie wspaniale orzeźwiającej, 
padinącej pasty do zębów Chlorottont, Jjiż 
po parokrotnem użyciu, szczególnie przy 
pomocy specjćilnie ■ ais tego celu skonstrucwa 
ntj szczoteczki do zębów C hlorbdont ze 
ząbkowaną szczeciną, zaznacza się zjawienne 
działanie tej pasty. Gnijące, między zębami, 
resztki potraw, zostają gruntownie usunięte, 
oddech staje się czysty, a zęby przybierają 
alabastrowo biały połysk

da wynosi około 40.000 złotych, Powodem pożaru 
wadliwa budowa komina. ■— Dnia 8 bm. o godzinie 
10-ej wybuchł pożar w  lasach Macuazińskiej w  
gminie Kopaliny pow. Bochnia. Spłonęła sadzonla 
leśna szpilkowa na przestrzeni 2-cłi morgów 
Szkoła dotychczas nie ustalona. Pożar powstał 
wskutek lekkomyślnego obchodzeni i  się w  le£ie 
z  ogniem. Akcja, straży pożarnej i miejscowej po­
licji ugasiła ogień o  godzinie 15->cj.

i A n n  m t  ę  oo zairoowai
Z sensacyjnego procesu o zamordowanie rodziców

W  sensacyjnym wiedeńskim procesie przeciwko 
17 lat liczącemu Ferdynandowi Artmannowi, o- 
sk.irżonemu o zamordowanie swyeh lodziiców, na­
stąpił onegdaj — jak już o tem krótko donieśliś­
my — niespodziewany zwrot. Oskarżony bronił 
się, jak wiadomo, z cynicznym spokojem, a po­
nieważ żadnych bezpośrednich dowodów winy 
śledztwo nie ustaliło, przeto akt oskarżenia opie­
rał się wyłącznie na poszlakach. Przesłuch ino 
już cały szereg świadków', a z  ich zeznań wyni­
ka przedewszystkiem, że zamordowani lodzice o- 
skarżonego wciąż ze sohą się kłócili, stanowiąc 
bardzo nieszczęśliwe małżeństwo. Stary Artmana 
był człowiekiem bardzo inteligentnym, podczas 
gdy jego żona była histeiyczką i hipochondryozką 
i  zdradzała symptomy obłędu. Między rodzicami 
dochodziło czysto do bardzo ostrych konfliktów 
r.a tle wychowania jedynego dziecka, o którego 
duszę rodzice ze sobą waJozyli. Młody Artmann 
miał wszytskie błędy i zalety jedynego dziecka, 
które wychowuje się samotnie, bez przyjaciół i 
kolegów. Ojciec od najwcześniejszych lat dbał o  
intelektualny rozwój swego syna, ale jego meto­
da była fałszywa, albowiem przeładowywał mózg 
dziecka wiadomościami,, ni® troszcząc się wcale o  

■inne jego potrzeby. Syn kochał ojca, natomiast 
matkę lekceważył i brutalnie wobec niej się za­
chowywał.

Onegdaj zarządził sąd wizję lokalną na miejscu 
zbrodni, tj. w  mieszkaniu namonłow mych Anmun 
nów. Oskarżony, gdy znalazł, się »ia piOga sypial­
ni rodziców, zbladł śmiertelnie i trząsł się na ca- 
łem ciele. Odrazu można było rwuważyć, że o to ­
czenie zroib-ło na oskarżonym silne wrażenie. Stra 
cii zwykłą pewność siebie. Ławnicy, którzy zau­
ważyli tę zmianę w  oskarżonym, zaczęli go  na­
kłaniać do złożenia zeznania, a jeden z  nich prze­
mówił bardzo wymownie do jego sumienia, Za­
klinając go, by raz wreszcie powiedział prawdę 
i zwolnił się od straszliwego ciężaru, który g o  
przygniata. Pod wpływem tych perswazyj oskar­
żony prosił, by go zostawiono samego Sąd pa zy- 
chylił się do jego prośby i  zostawił go  przez 10 
minut samego w  pokojiu, gdzie zamordowano Jego 
rodziców. Oskarżony' siedział ółamany na foteli^ 
mając twau-z zasłoniętą rękoma. Potem jdobył się 
na wysiłek i poprosił przewodniczącego sądu do 
pokoju. Przez kwadrans rozmawiali ze sobą, a na 
stępnie zaproszono i  resztę trybunału do pokoju. 
Artmann miał twarz zalaną łzymi a Wśród łez 
oświadczył, że widząc, jak ojciec jego rzucił się 
z nożem w  ręku na matkę, chciał mu wydrzeć tet» 
nóż, którym w  ogniu walki zadał swemu ojcu kil­
ka ciosów. Go dalej się stało — nie może sobie 
już teraz przypomnieć.

— „PRAWDZIWE OBL1C7E PARYŻANKI" Zna
ny literat francuski p. Charles Onimont, bawiący 
dia studiów w Polsce, przybywa na zaproszenie 
Stowarzyszenia Przyjaciół Francji do Krakowa, 
gdizie dziś w sobotę 11 hm. o godz. 5 prpoł. w sali 
Kopernika w Uniwersytecie Jagiell. wygłosi odczyt 
pt. f,Prawdziwe oblicze Paryżanki". (Le .vrai de la 
Parisieinine).

—  KOLO ZYB, HANDI_ „HAPOEL* (Rynek ił. 
1. 29). Dziś w sobotę o godz. 3 wycieczka do lasu 
Wolskiego, zbiórka w lokalu o godz. 3ciej. W’ razie 
niepogody plenarne zebranie członków. Wzywa się 
wszy strach czfonikiów posiadających książeczki sze 
kłowe, aby je bezzwłocznie zwrócili najdalej do dni 
dwóuh do rąk kol. Grima.

Ulękną ani bojażnią. and datkiem, ani obietnicą, ale 
że regestra odbiorą i komorze odeśią“ . Obowiązek 
Komisarza byl obywatelskim i trudno Się było odeń 
uwolnić. Jedynie choroba usprawiedliwiała. Wpra­
wdzie otrzymywał komisarz wynagrodzenie w kwo 
ede zlip. 1000‘—, ale równocześnie w Tazie niewy­
pełnienia swych obowiązków, czekała go kara w po 
sitaci opłaty 2000‘— gTzywien, polączonje z dwuty­
godniowym pobytem w wieży.

l.udność żydowska podawać musiała zgodnie z 
prawdą, pod groźbą klątwy. Tak więc moment reli­
gijny znaczną odegrał rolę w spis,e z roku 1765, 
Spis ten udlbyl siię w dniiu 2 stycznia 1765 roku. — 
Silne mrozy nie sprzyjały spisowi ale mimo to, jak 
stwierdza Archiwum Akademii Umiejętności w Kra­
kowie na poasuawie samego spisu, tenże odbył się 
w porządku i nie wykazał nadużyć.

Otóż spis Województwa Krakowskiego należy po 
diziieMć na dwie grupy.

W pierwszej znajdują się te powiaty, które upro­
ściły sobie pracę, nde\podając zawodu ludności, ani 
niemowiąi do ukończonego jednego roku życia;

do drugiej powiaty, podające szczegółowo zawód 
ludności 1 w yrruietulaiące nawet niemowlęta, wolne 
od podatku.

Do teł grumy należą miasta: Sącz, Grybów, W i. 
to ie t  Btr« du., r rw  Gorlice, Dukla i Bodowa

Bardzo ciekawe wyniki wykazuje spis w dziedzi­
nie nazwisk. Podaje mianowiicie 363 nazwisk, z kió-

I. Do gruipy pierwszej należą najliczniejsze, ura­
biane z Imienin ojca przez dodanie końcówki „o- 
wic.z". Są to t. zw. p atropinie a. Naprzyklad: Józef­
owicz, Jakób-owicz, Berk-owiicz.

II. Imiona same z dodaniem stanu: Bieniarz wdo­
wiec, Matka wdowa.

III. Imiona z dodaniem miejsca pochodzenia. Na- 
przykład Szmui z Okopiska.

IV. Nazwiska. utworzone z przymiotu danego oso 
bnika. Naprzyiktad Szmiud Bak, Jakób Krochmal, Jó­
zef Żółty.

V. Nazwiska brzmiące jak z grecka: Fonteles, 
Ton.teles, Fimlkas.

VI. Nazwiska zaczerpnięte z zawodu swego wła­
ściciela: Jakób Piekarz, Józef Murarz, Icek Kantor iitip.

Z powyższego widzimy, że mimo wpływów kolo- 
nisrów niemieckich, Żydzi nazwisk nie posiadali wla 
snycih, a tworzyły się pou yższe niejako same; 
trwały równo z właścicielem. Rzadko przechodziły 
na dziedziców.

Podobnie zatem Jak w okresie tworzenia się na­
zwisk polskich.

Niemieckich jednak nazwisk zupełnie nie spoty­
kamy, a różne woniejące — datują się dopiero od 
u i w  Józefa II,

Jedynie imiona pozostały te same. Co do liczby 
ludności żydowskiej to spis z roku 1765 wykazuje: 

Powiat krakowski głów 5199: 
w tem mężczyzn 2420, kobiet 2528, dzieci nie pód 

legających podatkowi 25).
W calem zaś województwie wykazał spis 19341 

Żydów pici oboiga, z które; to liczby 2/3 mieszkało 
po miastach, a jedynie 1/3 po wsiach.

W całej Polsce wykazał wówczas spis lud rości 
— żydów 429.587, aczkolwiek niektórzy podawali 
cyfrę tę na 900.000.

Spis z roku 1765 jest pierwszy i bodaj ozy nie ie- 
dynein źródłem do poznani? stosunków ludności ży­
dowskiej w całej P-jiIsce. Następne spisy odbywać 
się miały co lał 5, ale nie odbywały się. Jedynie 
powszechny spis w roku 1787 zajmował się zrowu 
liczba 'udn.ośoi, ale spis ter nie by] nawet tak do­
kładnym, jak w roku 1765.

Nie odróżniaj bowiem pici; cyfry podawane odno­
siły się do ogółu ludności: za to wybitnie zważał
spis na różnice religijne i w tym też celu były trzy 
rubryki: katolicy, dyssydenoi, Żydzi. Lecz ludności 
ponad 80 lat wieku zliczano razem 1 cyfrę podawa­
no w rubryce „uiozba ludności ponad lat 80“ .

Ale w spisie tym nie było wszystkich dzielnic 
Polski; cześć już bowiem należała do zaborców,

Alt o tym epieif w iym  razitu
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Na sezon letni
Przepiękne obuwie 

płócienne i (ehMulne.
Lekkie,

praktyczne,
wygodne

i

tanie.

Płdciennr* 
białe i beige

Płócienne > 
białe,popielate i beige

M odel 90,91 mi,m' M odel 69
Najnowfze pantofelki tekstylne „ T  OJ O " 

w różnych kolorach i deseniach

& j e i * J K

nabycia we wszysS/c/cb fiłjach i  zasłępsfwach.

z  działu tekstylno-aywanowego przyjmie pu- 
Watżaie przodsiębóoriśtwo hatidilowe. Oferty pi­
semne: Kraków', Sk-, ytfca pocztowa 3(j5. 1183r

LOS W  b O H  —  S ią p ic ie  w dom!
Główna w ydana 750.000 ZŁOTYCH.
Każdy, kto nadeśle do Kolehtury Loterji P*n- 
stwowwi Nr. 184 W W arszawie, Nalewki 33
bwoje imię. rok i miesiąc. urodzenia, otrzyma los 
po cenie nom naJnbj do 1 k il  ly  14 Polskiej 
PaAatwowoJ LOtorJI wybrany zupełnie bez.nte 
resownie przez Uytmego astrologa Szyllera-Szkolnika 
aa zasadzie ooliczel abaust.cznycb i astrologii ro 
aprzeaniem opłaceniu do P. K. O. za Nr. 16.S01 
lub też przekazem pocztowym należność za V4 losu 
10 zi.; 3/2 losu — 20 zł.; 3/4 losu — 30 ił. 4/4 losu 
40 zł., oraz na koszta pocztowe 23 gr. Losy wysy 

łamy natyebmiart po otrzymaniu gotówki.

Słyóar.n 750.000 zl. C o d ru gi 
lo s  w y g ry w a  ! !

Ciągnienie nautąpi do. 23 i 24 M aja 1029 r. O k a id e j w ygranej 
i staw ce zaw iadam iam y natychm iast. — U W A O A ! D o k a id ego  
losu  kolektura dc łą ota  p odob izn ę p. S zy llera S ik oin llia  z wlasno- 
ręczn eu  potw ierdzosiom  w ybranego przozod num oiu. 1190 x

a  ? y a r i o n y

K olorow ^ o  ob u w ia
Czyści i n a d a je  najujjększ^r 
pólysk ' C łfroh i ó d ‘p i ą m i

R d T Y k O W «.N | j

nura i m u
poszukuje „Gdańsk, Impo.t śledzi' 

KWfckOW, ULICA STRAAOH L. 17/11. p.

Reklama
diw łsn ia hentflu!

FENSJ0NAT LFC2NJCZY 
DLA DZIECI W RABCE

pod kierownictwem lekarskiem

Dr. Z 0 F J I  LULLET
otwarty od 15 maja w willi . R acław ice" 

obok Zakładu 
Zgłoszenia do 15 maja: Dr. Zofja Dallet 
Kraków, ul. Zielona L. 4, telefon Nr 0520 
Gd 15 maja: Rabka, wilia „ R a c ł a w i c e "

RABKA P E W S J U R A t

t n r * r j* U R r c iA

» v B R A U H F E L D «a

komfortowo urządzony 
otwarty z 6 n i«n  15 maja L>. r. 

Maj —  czerwiec ceny zniżone 
A A a A A a A A A A A A A A A A A

Program stacy; radjofonicznych
Su buta, 11 maja.

Krakó\v.4(314,l) 11,56 Sygnał czasu, hejnał, ko. 
rriumiikat lotniczo m< teorodogiczny, kon-cert płyt 
gramofonowych, 13— 15,10 komunŁlealy: 16 Trans-
misjaipieśni majowych z Wieży Mariackiej, 17 Od­
czyt pl : „Pasożytyzm i współżycie u zw ierząt1. 
Wygi. Dr. St. Skowi on, dioc. U. J. 17,30 Transmi­
sja z Teatru „Reduta" w Wilnie (koncert kompozy­
torski Eugenjusza Dziewulskiego,), 18,50 Rozmai­
tości i komunikaty, 19,10 „Lekcja j w łoskiego', 
79.56 Sygnał czasu, hejnał, program na dzień n i- 
stępny, 20,05 „Przegląd polityki zagranicznej ubie­
głego tygodnia", wygł. Dr, Jam Reguła, wicesekr. 
U. J. 20,30 Transmisja z Warszawy: operetka J. 
Straussa: ..Ach, ta wiosna'". 22 kom,unikat meteo­
rologiczny. 22105 „O matce'" — recytacje wierszy 
nagrodzonych na konkursie. 22,25 komunikaty, 
23 -24 muzyka taneczna z hotelu „Bristol ".

Katowice (416,1) 16,20 Audycja dla młodzieży, 17 
Skrzynka pocztowa, 17,.‘10 Tramsm. z Wilna, 18,50 
Rozmaitości, 19,10 Odczyt: „Znaczenie owadów dla 
higjeny społ." 20 Odczyt {^„Zasady nowego polskie­
go postępowania karnego" 20,30 operetka z W ar­
szawy, 23 Muzyka lekka z W arszawy

Moskwa (1450) 18.30 ..Traviata" op  Yerdiego.
Wiedeń (519,9) 19,30 Transm. z opery wiedeń­

skiej
Londyn '3ó3': 19,30 „Księżniczka islandzka" — no 

W a auu/na Huirrta Davida,

ECHA ZE ŚWIATA

Leonhard Frank ma sobowtóra
Zemsta rzeczywistości

Znakomity pisarz niemiecki Leonhard Frank wy 
stąpił obecnie z procesem przeciwko pewnemu je­
gomościowi, który jest łudząco do niego podobny. 
Sobowtór ten występował w  Szwajoarji jako pra­
wdziwy Frank, odczytywał utwory Franka, roz­
dzielał autogramy, brał udział w bankietach, w y­
głaszał przemówienia, a nawet sam się zapraszał 
do znajomych, u których spędźał dłuższy czas. In­
kasował też hcnorarja, udzielał praśie wywiadów 
i ogłaszał niedrukowane jeszcze utwory Franka. 
Ostatnio zgłosiła się do żony Franka pewna pa­
nienka, oświadczając, że Leonhard Frank z nią 
się zaręczył i wyłudził od niej pieniądze. To już 
było prawdziwemu Frankowi za dużo, przeto 
wniósł skargę do sądu o oszustwo.

Wygląda to napozór jako i anta styczna opowieść 
w rzeczywistości jednak można w tern widzieć 
plagjat, na który sobie pozwoliło samo życie. 
Wszak Leonhard napisał z pocz rtku śliczną no­
welę, którą potem ufilmowaiio i udraittalyzov. ano 
Nowela nazywa się „Karol i Anna",' a film nazy­
wał się „Pow rót z niewoli" Tłem tego utworu 
są dzieje człowieka, który <>d swego przyjaciela 
dowiedział się wszystkiego, co się tyczy jego Żo­
ry. Ucieka i  niewoli i powraca do Berlina, zja­
wia się u żony przyjaciela, udaje jej męża, a więc

odgi ywa niejako rolę sobowtóra. Czy nie jest to 
więc zemsta rzeczywislości, jeśli sam autor teraz 
musi walczyć ze swym sobowtórem?

„Phoho^girl11
Złe czasy dla blondynek

Phono-girl — olo  najnowsza dziedzina pracy 
kobiecej. Zrodziła ją nowa technika filmów a, któ­
ra pomału wypiera nieme filmy, na rzecz filmów 
dźwiękowych i mówionych Filmy te prócz .gwiazd 
muszą mieć jeszcze statystid, które umieją mówić. 
Są to wprawdzie role bardzo małe, ale stosunko­
w o trudne Pensja takiej phono-girl wynosi 120— 
250 dolarów tygodniowo, jest więc całkiem powa­
żna, nie trzeba się przeto dziwić, że dużo- jesl kan­
dydatek. Codziennie w Hollywood zgłasza się 
około 1500 kandydatek, ale na 1000 znaleźć można 
zaledwie dwie lub trzy, które mogą znaleźć za­
jęcie.

Ciekawą jest rzeczą, że przytem uwzględnia się 
po większej części tylko brunetki i szatynki, pod­
czas gdy prawdziwe blondynki mają Znacznie słab 
sze szanse Zdaje isę. że w ogól 6 dla blondynek 
następują bardzo kiepskie czasy we filmie. gdyż 
angażuje się teraz po większej c z ę ś c i ,  tylko bru­
netki. "Wielkie zaś zapotrzebowania Jest dla arty­
stek wprost czarnych, tj. dla imirzynftk. Są bo­
wiem wytwórnie, które pracują wyłącznie cLia mu­
rzynów, a więc istnieje potrzeba autorek-mui ży- 
cek.
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Wscbót 
słońca 

3 u*. 50

Zachód 
słońca 

19 m. 14

Zgromadzenie wyborców 
do kahału

Jutro, w niedzielę, dnia 12 bm. o godz- 7-mej 
wiLeozór odbędzie się w lokalu Towarzystwa 
.Aliawath-Rajini1' przy ul. Szpitalnej 24
ZGROMADZENIE WYBORCÓW DO KAHAŁU

Referenci: adw. Dr- Juda Zim mer mann,
Chaim Neiger, piezto Rady gminy żydow­
skiej w Tarnowie i inni.

Dzień 12. maja —  ostatnim 
dniem akcji szeklowej

Z dniem 12 bm. następuje likwidacja akcji 
sizeklowej w naszej dzielnicy. Jeszcze zaledwie 
jeden dzień pozostaje dla akcji szeklowej. 
Wszystkie lokalne Komisje szeklowe winny je 
szcze w tym dniu wytężać wszystkie swoje 
siły, by kontyngent eon aj., miej osiągnąć.

Centralna Komisja szeklowa wysłała już do 
wszystkich lokalnych komisyj szeklowych cyr- 
knlarz odnośnie do- przeprowadzenia likwidacji 
akcji szeklowej, do którego dołączono proto­
kół likwidacyjny.

Otwarcie Wieży Ratuszowej
W  niedzielę, dnia 12 bm. zostanie otwarty dla pu 

bliieaności VI. oddział Muzeum Narodowego, mie­
szczący sie w "Wieży Ratuszowej na Ryn ku, a zam 
iKinięty od dłuższego c.zasu z. P-ow odm koniecynycti 
przeróbek. Sala parterowa wieży o pięknem żebro- 
w em sklepieniu, mieści szereg rzeźb w  kamieniu, 
pochodzących z v. leku XII—XV. W  przerzwstawie- 
niu diu parteru., którego układ pozostał w  ogólnym 
zarysie taki' sam, jak poprzednio, zmieniono zup et 
nie urządzenie salki I. pietra. Znalazły w niej po­
mieszczenie odlt wy gipsowe cennych zabytków 
sztuki rzeźb!austóeti średniowiecza, albo mieszczą­
cych sie w  Krakowie, 'ecz z powodu swego położę 
nia prawie niedostępnych, ailbo pochodzących 
z poza Krakowa. Do pierwszych należą od­
lewy" rzeźb zdobiących gzyms koronujący ko 
ściół Mariacki, kompletowane z wielkim nakładem 
kosztów przy każdorazowej restauracji','do diugich 
ciekawy zbiór kopij tympanonów romańskich. 
Wszystkie te wystawione odlewy ożywione przez 
piękną architekturę salki (dawnej kaplicy) ozdobio­
nej bogato rzeżbionemi zwornikami z XIV. wieku 
pozwolą zwiedzającym zapoznać się przynajmniej 
ogotoia z charakterem polsikjej rzezby śreinlowle 
cznej, co zwłaszcza test pożądanem ze względu na 
gości zagranicznych.

Do bliiższegc objaśnienia zabytków służy świeżo 
wydany katalog. Wieża Ratuszowa otwarta jest w 
mied? eie, święta i  czwartki od godziny 10—2 w po 
łud*uie. W irine dnie tygodnia dla grup powyżej "czte 
red . osób za poprzednitem zgłoszeniem się w kar 
ce"arii Muzeum Narodowego w Sukiennicach. — Ce 
na wstępu 50 groszy od osoby, katalogu 50 groszy.

Zarząd. TowamzyStwa Przyjaciół Miuzłeuim Nar odo 
w ego w Krakowie zawiadamia, że we wtorek 14 
hm. o godzinie 4.30 popołudniu odibeozie się zwiedza 
nie oddziału VI. Muzeum Narodowego, mieszczące 
go sie w  Wieży Ratuszowej na Rynku połączone z 
objaśnianiem. Dla członków wstęp wolni5' dla osób 
z pcja Towarzystwa 1 zł na cele Towarzystwa.

Opieka społeczna nad dzieckiem
Ministerstwo Pracy i Opieki Społecznej przesla- 

j »  'do uzgodnienia wszystkim ministerstwom pro­
jekt ustawy o  ustaleniiu najniższej miary niezbę­
dnych potrzeb życiowych. Jak się dowiaduje agen­
cja PJLD, ustawa reguluje kwestję odżywiania w 
zakładach opieki sj>ołecanej. Najniższa norma po­
żywienia dla dzieci wynosić ma 41u kaloirjii dzien­
nie, dla młodzieży do lat 18 — 1500 kalorji dzień? 
nie. Jako najniższa miara potrzeb w zakresie u- 
brarsia przewidziane jest rocznie: 2 komplety bip- 
hzny, Jedna para obiuwia, jeden Komplet odzieży 
i  płaszćz na -okres trzyletni. Ustawa zapewnia 
(meoiiom, korzystającym z  opieki społecznej, nau­

kę szkol„ą eon aj,taniej w zakresie szkoły po wszech 
nej oraz daje możność przygotowania do pracy 
zawodowej, stosownie do zdolnści fizycznych i 
umysłowych.

Zażalenia na kolejach i kursy 
uprze mości dla konduktorów
Do książek zażaleń, znajdujących się na wszy­

stkich stacjach kolejowych, pasażerowie wpi­
sali w roku 1928 ogółem 2.481 zażaleń, co sta­
nowi jedno zażalenie na 62.000 przewiezionych 
podróżnych. W  porównaniu z rokiem 1927 licz­
ba zażaleń wzrosła o 7 i pól procent.

Najwięcej zażaleń wniesiono na niewłaściwe 
zachowanie się kasjerów przy kasach bileto­
wych, bgażowych i towarowy en.

Na skutek powyższej statystyki Ministerstwo 
poleciło wszystkim dyrekcjom kolejowym pou­
czać pracowników, jak należy obchodzić się z 
podróżującą publicznością. Niektóre dyrekcje 
prowadzą specjelne kursy uprzejmości dla kon­
duktorów.

— AKĄDEMJA KU CZCI J. CH. BRENNERA I 
TOW. poległych tragiczną śmiercią jiodczas po­
gromu w Jaffłe, odbędzie się staraniem Ligi dla 
Pracującej Palestyny jutro w niedzielę i2  bm, o  
godz. 8 w i ecz. w lukalu Poałe Sjonu (Sebastja- 
na 7). Na program złożą się deklamacje, recyta­
cje i pieśni palestyńskie. Przemówienie uroczyste 
wygłosi tow. prof. N. Mifelew,

— W  SPłtAW lE OPŁAT ZA KARTY ROWERO 
WE. Ostatnio ukazała się w  dziennikach notatka, 
ze Ministerstwo Spraw Wewnętrznych wydało za­
rządzenie "Wojewodom., by ci ostatni nie pozwala­
li na pobieranie przez związki i.amoralne specjal­
nej opłaty od rowerów jako od lutom?,owego środ­
ka przewozom ego, gdyż w przeważnej części w y­
padków są orne używane przez pracowników spie­
szących na rowerach do pracy. W  związku z tem 
Magistrat nr. Krakowa wyjaśnia, ze poiberane 
przez Magistrat opłaty przy sposobności przedłu­
żania ważności kart row arowych mają wyłącznie 
charakter opłaty stemplowej, nie mającej nic 
wspólnego z opłatą jatko od luksusu. Od opłaty 
stemplowej wolne są jedynie rowe. y służbowe 
Policji Państwowej i gońców telegraficznych.

— EPILOG POBICIA AKADEMIK A OORNERA 
Głośny wypadek pobicia akademika Iv«nia Gorue- 
ra, Jugosłowianina, przez fuukojonarijiustzy policji 
krakowskiej w celi aresztu na I komisariacie po­
licji przy ul. Starowiślnej w diniu 25 września 
1927 roku, znajdzie swój epilog w rozprawie sądo­
wej przeciw odnośnym funkojtonarjtuzom policji, 
rozpoczynającej, się 13 bm. w sądzie okręgowym 
k arnym.

Ponieważ staiii zdrowia Camera jest bez przer­
wy talk ciężki, że komisja lekarska zabroniła trans 
portowamia go na rozprawę do Krakowa z No­
w ego T argi nawet przy najdalej idących środ­
kach ostrożności, odbędzie się rozprawa w  Kra­
kowie bez obecności poszkodowanego, a zarazem 
głównego świadka zajścia. Od czasu wspomniane­
go zajścia, czyli od 20 miesięcy Gorner znajduje 
się w leczeniu w  szpitalu w Nowym Targu 5 stan 
jego jest stałe bardzo ciężki.

— EGZAMIN DLA KOWALI. Dla. ułatwienia 
kowalem uzyskania świadectwa uprawniającego 
do samoistnego wykonywania zawodu kucia ko­
rd, W ojewództwo Krakowskie ustanowiło komi­
sję egzaminacyjną, Egzaminu dla kowali odbywać 
się będą w  Krakowie w  miarę potrzeby dwa razy 
do roku tj. w  drugiej połowie czerwca i grudnia, 
a termin nozipoezę. i3 i miejsc.* odbycia egzaminu 
będą ogłoszoirie w dzienniku wojewódzkim. Fisam-

• ne podania o  dopuszczenie do egzaminu należy 
. wnosić do Wydziału Weterynaryjnego Wojewóuz- 
, twą Krakowskiego jlo końca maja względnie li- 
: slopad.a każdego roku.

— ŚMIERTELNE p c h n i ę c i e  NOŻEM w  
BRZUCH. OnegJajszcj nocy powstała w W ilkowi­
cach pod KrakoWem bójka na tle osobistych po­
rachunków między Franciszkiem Majda (lat 26), 
a Maciejem Widłą z Witkowie w czasie której 
Widia ugodził Majdę nożem w brzuch, wskutek 
czego tenże zmarł na miejscu. Widłę przyareszto- 
wał posterunek w  Prądnika Czerwonym, zuiś ziwło 
ki Majdy pozostaw "ono w domu, aż do zarządza­
nia władz sądaw jdi.

— ZNOWU ROWER. W ojnarowski Ferdynand 
szeregowiec W. P. zgłosił do policji, że dnia 30 
ub. m. skradziono mu z niezamkniętego magazynu 
przy ul. Szpitalnej rov er półwyśi igow y marki 
„Diamant‘‘, wartości 390 zł

—  DWA ZAGINIĘCIA Różańska Michalina, 
zam. przy u.1. Tooolow ej 8 zgłosiła do policji, że

, ćmią 30 ub m. wydchla się z domu jej córka Wla-

MO
ZNAKOMITY łAKjER

dysława (lat 16)’ i dotychczas nie wróciła, — Dr. 
Maurycy Steinberg, Idorowniik Żyd. Donui akade­
mickiego zgłosił, że arnia 7 run wydalił się z Domu 
Blech Chaskel, student filozofji U. J. i dotychczas 
nie powrócił.

— ARESZTOWANIA. Kutrzeba Tadeusz (lat 23) 
robotnik, zam. przy ul W rocławskiej 76 areszto­
wany został za kradzież garderoby u ks. Misjo­
narzy wartości około 500 zł. — Ciężki Jan (lat 
39) bez zajęcia, zam. przy ul. Bożego Ciała z&, 
aresztowany został za usiłowaną kradzież kie­
szonkową srebrnego zegarka ze złotym łańcusz­
kiem wartości 210 zł.

— DWIE SIEROTY NAZWISKIEM KOHANE, 
bez maitki, znajdujące się podobno w Krakowie, 
zechcą się zgłosić w  adm. „N owego Driounika“. 
Dopytują siię o  nie kiew m  w  Ameryce.

ZM A R II: Saul Loch er 1. 42.

— WEDŁUG DZISIEJSZEGO ANONSU sprzedaj

£ > i l -X a
we wszj sitkioh fiijach i zastępstwach przapięSone 
obuwue płócienne i tekstylne.

Zaletą tego obuwia jest lekkie wykonanie, w ygo. 
dn*: noszenie i nudlziwyCŁaj tanie ceny.

PŁASZCZ u.P ~A. BROSS*
Damskie i męskie. Wielki wybór — niskie jeny, 

 o------
— BNFJ SJON. (Zielona 17). Dziś w sobotę wyj 

cieazika z pogadanką Zbiórka Cichy Kącik, gotte. 
3.30 pop. 1

— KOLO ŻYD. PRAC UMYSŁ. „AW ODAfl" 
Juirro w niedzielę, dinia 12 bm. Wycieczka do Bole 
chowie. Zbw ka  przed Dworcem gł. punkt. 2 popoł. 
Odjazd pociągu o godz. 2.20. W  razie niepogody 
zebranie członków w tofcalu o godz, 5 wiecz.

— KÓŁKO DRa Ma TYCZnE PRZY STOW. MER*. 
KAZ-HACEIRIM. Dziś w soboto o godz 8 wdecz; 
Wieczór recytacyjny ze współudziałem całego kót 
ka. Zaproszenia przy wejściu.

— ML Ra AZ HACEIRIM (Krakowska 41). DziS W 
sobo.ę o godz. 3 pop zebranie członków, b prawy 
bardzo pilne. i

— WIEDZIAŁ Z. S. M. R „MASADY' przypora^ 
na członkom, że w sobotę upływa ostateczny ter 
min zlikwidowania afccij. szeKfowej. K eter et.t zętoo 
w y kol. Raków et urzędkib od 3.30 do 5 godz. w ło 
kału,

— ZW IĄZEK" STOW. SOCJALIST. Mł u DZIEzY 
ŻYD. U. J. Odczyt zbiorowy pt. „Mniejszości tiaro* 
dowe w Polsce", z referatami Dra l, Aleksandrowi 
cza. Dra Bolesława Drobnera, posła Dra Kohuta, 
Posła linż. Zerbeigo, zapowiedziany ma ntafcotfe 
12 bm., nie odbędzie się z powodu zakazu Policji Pań 
stwowej.

— SEKCJA TURYSTYCZNA ŻYD. AKAD. KOŁA 
MIL. KRAJOZNAWSTWA komunikiułe,. że w  ponie­
działek dnia 13 bm. o godz 19 rozpocznie się w sa 
li 32, kurs kartograficzny. Kurs prowadzi fachowiec, 
asystent prof. Korbla, Kurs, dostępny dlla wszyst­
kich członków, będzie połączony z  szere Tem wyote 
czek w  okolice Krakowa, Odbycie kursu powyższe 
go jest wymacane przede w szy stihiem od tych człon 
ków, którzy pragną wziąć udział w naszej kolonji. 
W najbliższych dniach rozpoczną się wpisy na kolo 
mię letnią 2yd. Akad. Kół Mił. Kraj. w Polsce, 
kitóra tego roku została zorganizowana w Pataro- 

, wie, w znanej mlejstowoścl w Karpatach Wschód
nich. Imfoirmacie na dyżurach Kola. w pouiedz. i 
czwartki od 19 do 20 w- sal! Coli. Nor i Nr. XXXII. 
W  dniach od 30 maja do 4 czerwca odbędzie się 
wycieczka do Puzmarnia na F.W.K. oraz do Gniezna 
i Kruszwicy. Zgłoszenia do 20 bm,

ZNOWU KATASTROFA W KOPALNI. W ko­
palni cementowni Wysoka zdarzyła się straszna 
katastrofa, spowodowana nieostrożnością perso 
nelu. Wypadek pociągnął za sobą szereg ofiai W 
robotnikach. W  czasie zakładania lin kopalń i aiwch 
pracownik cementowni Józef Lindenstraucii, Oglą­
dając korki przewodów elektrycznych wyw ołał 
iskrę, która spowodowała wybuch na polu mi-no- 
wem, gdzie pracoy ało kilkunastu robotr ików ze 
sztygarem Leszewskim na czele. Skutkiem wybu 
chu zostało rannych 12 robotników w  tem 4 cięż­
ko, a sztygar, kierujący robotami doznał złama­
nia obu rąk. Rannych przewieziono do szpitala 
w Zawierciu. Sprawcę wąbuchu i dozorcę insta­
lacji elektrycznej Bolesława Betlrjewskiego are­
sztowano.
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Zyd - dowódcą armji australijskiej
M-eibou m a .  iO. 5. ZAT. Odoyły się tu uiro 

ozysfoścr ku czci poległych podczas -wojny 
śwtatowej żonłierzy wojsk ausmraiłR.Lioh. Z 
okacŁiii tych moczyettości cdbyi się medfci po­
chód z udziałem 30-000 ł>. uuzeotiifików wojny 
armii aJRtrałijiSikieii gen. Monash (Żyd) Ludność; 
światowej. Na czole pochodu kroczył dowódc# 
zgotowała popularnemu geuiOiałowi serdeczne- 
owacje. Pisma ołi taczają gen. Monasiha, iakd 
najwybntri.it jszego AiusŁargci&yfaa. Między inny 
rai na czele pochodu kroczył również żydów-, 
ski pułk. Harold Cohon, który również położył; 
wielkie zasługi podczas wojny światowe"'. Po 
donny pocnód odbył się również w. Sadney 
przy Udaktle 20-000 b. uczestindków wojny poo 
dowództwem gen. Roserathala (Żyda).

Gen. Monash przyjął przedstawiciela Żyd. 
Agencji Telegraficznej, któremu zakomuniko­
wał szereg szczegółów7, dotyczących przyjęcia 
jakie mu zgotowała ludność podczas powrotu 
do Australii po zakończeniu wojny światowej. 
Przy tej okazji gen. oMfca.sJi zaprzeczył po-gło 
skom, jakoby spotkał się z naslroiarni anłyserni 
ckimi ze strony pewnego odłamu ludności. 
Prawdą jest .dodał generał, że wówczas istniał 
w Australii klub, który nie przyjmował Żydów 
na członków, klub ten zaproponował gen. Mo- 
nashowi być zaliczonym w poczet jego człon 
ków, on jednak zrezygnował z tego honoru, nie 
chcąc być wyióżnionym w charakterze wyjąt­
ku.

Oryginalna skarga „uczonego" 
węgierskiego

B u d a p e s z t  10. 5. ZAT. W  ogłoszonej w 
ty-cn oniaoh encytkloped}. żydostwu węgierskie 
go podany je®t m. in. jaiko pochodzenia żydow­
skiego profesor uniwersytetu Edmund Voszeli. 
Hrof Voszeli poczuł sie donw.nęty tvm fakten. 
i zgłc9ił dc sądu skargę przeciwko redaktoro­
wi encykiicpedp

Wychrzta nie może reprezen­
tować żydostwa

P i a g a .  10. 5. ŻAT. Krajowy związek gmin 
żydowskich w Czechach, domagał się, jak wm 
domd, otworzeniu pi ̂ edsta wioiekt wa żydow- 
skręgo przy krajowej radzie szkolnej w skła­
dzie tiraech o.>ófo. Wbrew życzeniu ludności ży 
dawstwo nząd czeski postanowi* wyznaczyć na 
stanowisko pu zedstawtctela żydowskiego w ta 
dr »  szkolnej wychrzozonego Żyda. Kratowy 
związek gnam żydowskich uchwalił ostrą rezolu 
c?r prcrestacyjaą przeawko tej uchwale rządu.

Konferencja lekarzy pedjatrów 
w Tel Awiw

IIh |«st Ick a n y w Dł ic j  ty nie T
J e r o z o l i m a .  10. 5. ŻAT. W  Te’ Awiwie 

odbył się zjazd lekarzy chorób dziecięcych w 
Palestynie. Po wygłoszeniu szeregu referatów 
fachowych o odżywianiu dzieci, różnych choro 
bach dziecięcych oraz śmiertelność’ wśród 
dzieci w Palestynie, uczestnicy konferencji od­
wiedzili szereg instytucyj dla ochrony dzieci.

Jak wynika z odczytanego na konferencji 
sprawozdania, czynnych jest obecnie na obsza 
rze Palestyny ogółem 555 lekarzy, w tern 400 
lekarzy narodowości żydowskiej, 122 arabskiej 
oraz 33 innych narodowości. W  Tel Awiwie 
czynnych jest 143 lekarzy, w tej liczbie 52 ko­
biet.

Zaćmienie słońca nie udało s’ę...
M e d a n. 10. 5. PAT. (Sumatra) Zaćmienie 

słońca było w^doczn* zaledwie przez kilka se 
kimd, gdyż przeszkadzałj obserwacjom 'cięż­
kie chmury. Ekspedycja holenderska wykonała 
całkowicie swój program, wyraża jednak sce 
pt3rcyzm co do naukowych wyników tych ba­
dań.

I. dzień rozgrywek o puńar 
Davisa między Angiją a Poską

W a r s z a w a  10. 5. PAT. Na rozpoczęte w 
dniu dzisiejszym zawody temiisowe w rozgryw; 
ce Davi-s-cupe miedzy Anglją i Polską przyby 
ło liczne grono wybitej cli osobistości, m fiu;, 
premier sjwitalski. minister Zaleski, mimUtei.' 
skarbu Matuszewski, komendant miasta płk 
Wieniawa DługoszewsKi oraz wielu członków 
korpusu dyplomatycznego. Trybuny wypełnić 
ne były tłumnie przybyłą publicznością W  
pierwszej rozgrywce między Austinem (Angija) 
a Tarnowskim (Polska) zwyciężył pierwszy 
u stosunku 6:1, 6:1, 6:1. w następnej zaś parze 
Hughes (Anglja) zwyciężył Maksa Sroiarowa 
w stosunku 7:5, 6:1, 6:2-

Mistrzostwa tennisowe Au strji
W i e d e ń .  10 5. PAT W  turnieju termsowyłii 

o mistrzostwo Austrii tytut mistrzów Austtrgb 
otrzymali: w grze pojedynczej panów Cochet7 
(Francja), w grze pojedynczej pan: pani Schre> 
der (Węgry) W  grze podwójnej panów Co­
chet—Dane (Francja), w mieszanej grze pani 
Sch i eder—Thmmey sses (Fra neja).

Liga ścisłego amatorstwa 
w Londynie

L o n d y n .  10. 5. PAT- Największe kluby kwi 
dyńskie zorganizowały obecnie ligę, K tóra wy 
nuigać będzie najściślejszego dotrzymywania 
przepisów7 amatorskich. Do lig’ tej przestąpić 
może każdy kiub, który warunek powyższy
niziną.

Nieszczęśliwy wypadek
w  k o p a l n i

M o r a w s k a  O s t r a w a ,  10 5 PAT. W  Ko­
palni „Barbara" w Karwinie zawalił się dziś 
południe strop zasypując 6-ciu górników. Do 
godziny71/-tej wydobyto trzech ciężko rannych

PRZECIWKO REFORMIE KALENDARZA, 25
organizacyj żydowskich w Stanach Zjednoczonych 
wyłoniło zjednoczony komitet celem przeciwciała 
łania projektowanej reformie kalendarza, zagra 
żającej odpoczynkowi sonotniemu.

MAKS I ALEKS FISCHER

Protekcja
i.

t>ałv‘ Papin była pastagac-zką. Od lat już przycho 
daija codz-ień ran,o do pana Bade, a,by zaścielić 
lóżkc,, wylać wodę i porobić porządki. Ów pan Ba 
d e  był recenzentem teatralnym w dzienniku „Osia 
ł«»Ł© Nowiny". Na jnośby pasti Papin dał jej . pewne 
go razu bilecik polecający do dy i«ktoua teatru 
„Fantazja", dzięki któremu pani Popim aizyskała w 
teatrze posadę garderobianej.

Pewnego poranku słediziaia w swej izdebce, zaję 
ta odświeżaniem starego czepka, kiedy drzwi się 
otworzyły — ł weszła jej przyjaciółka i sąsiadka, 
parni Areme

W roramow le zwierzyła się pani A  rem a. że zaię 
cie suróżk” już jej obnzydlu, i że mai czy również o 
tern, aby dostać się do garderoby teatr a ta ej. Zaję­
cia niewiele, — a co wieczór można być w teatrze.

—; Moja pani — dodała — me mogłaby też pani 
pomówić o tern z tyim redaktorem?

— Ale i owszem, kochana pani! Jeszcze dziś się 
gę Sa py ram — odrzekli pani Popim.

Skończyło się jednak na obietnicy. Pani Poip.n 
zbyt imponowało jej nowe zaszczytne stanowisko 
aby chcia}? w osobie swej sąsiadki* zyskać konku 
rentke.

To też wfccz.crem zajrzała do pani Arenie i o- 
świadezyfa Jej:

—  Vi,e da się nic zrobić, kochana pani! Pan IhicJe 
powiada, że raz mu się „.dało, ałe drugi raz już nie 
może próbować...

IL
Bylu to ciężkim dlą pan: Areme. Zrezygnowała 

taż praw e ze swych planów, aż nagle, zabierając 
sie pewtaego dnia do czytania „Nowinek Codzien­
nych", jej lektur;,, ed 30 łat, wpadła na świetny po 
mysi-

— A rnbżeby imptbató tych redaktorów o prute 
keję.
• Tylko w ićąl. eh d.o’ ,i ogc' się żw rócić?

pierwszy raz w żyoiu ,ęła odczytywać podpisy 
pod poszczególnymi a.i tykutami swoich „Nowinek 
Codziennyob".

— „O wyiudmieniu Fra,ncji“  — Co chyba rnie ten... 
„Zdrada „iiałżeńsiifa...“ , „Z Teatrów7** Premjera w 
„Fa»iłiaizji“ ... Nu juści, ttr êba - iść do tego. co pisze 
o teatrze. Tc przecie jasne! <

Że zaś -pamięć miała kiepską, zatem nu kartce 
papieru z trudem odpisała sobie, litera po literze, 
podpis zamieszczony pod recenzją: I n t e r i n r  „In 
teriin".

III.
Edward iedeń .. woźnych r-edakej „Nowinek Co 

uzienmych •*, ppzyisizedif właśn,e do biura redakcji. Je 
szcze nće zdążył przebrać się w swój paradny mun 
duir ze złotymi gupikami, kiedy drzw-.i się otworzy 
ły i weszła jakaś kobieona, ubrana pretentsionakuie, 
w pocerowanych nicianycb rękawiczkach i cza,mej 
Jcapu ce na głowie.

— Do kopo parni?
Panł Arpme zajrzała Jo kartkii papeiru, jaką trzy 

mała w rękm i odrzekła:
— Chciałabym mówić 4  panem Interim.
— Z jakim panem? — zapytaj fcdward, sądząc, że 

mu się przesłyszało.
— Z pameoi redaktorem Intenim.
Edwand ornat n,ie parsknął śmiechem. Ta poczci 

wina wyobraża sobie, że Interim, to nazwisko jed 
nego z redaktorów .JNo>witaek“ ... Co jej tu p-ywie- 
daieć? I nagłe stinzeliła. mu ,oryginalna myśl do gło 
wy. Pochylając lekko głowę, oświadczył pani Are­
me z całą możliwą powagą;

— To ja właśnie jestem panem Interim we wła­
snej osobie. Czem mogę służyć?

— Ach, panie redaktorze... widz., pan. to iest taka
sprawa...

I pani Areme zwierzyła mu się ze swych asplra- 
cyjjj kłopotów.

Edward zdawał się namyślać głęboko
— Jest patii- wierną i stałą czytelniczką „Nowi­

nek1 _ Dobrze, chciałbym się pan przysłużyć. Niech 
pani 'dzie wprost do dyektora „Fantazji" i oświad 
ozy mu, że przychodzi z polecenia pana Interim.

Spodziewam się, że ta rekomendacja zupełnie w y­
starczy.

IV.
Dyrektor ..Fantazji" przyszedł do kancelarii dopie 

ro o ósmej wieczór
— Czy był kto u mnie? — zapytał na wstępie swe 

gn lokaja. 5 ,
— Był pan Iks...
— Literat, niema o ozem mówić! Kto w.ięcei?
— Pan YpSiilon...
— Krytyk.. Mn ejsza o to! Dalej!
— Jakaś stara kobtata, nazywa stę Areme. Chce ; 

się dostać'tu na garderobianą. Mówiła, że poleca ią 
p,an I/ntierim z „Nowinek Codziennych"..

Dyrektor wybuchnął śmiechem.
— Jakiż ty jesteś o,graniczony, to przechodzi po­

jęcie. Widocznie mówiła, że poleca ją tęiu pan. łató 
ry w< zastępstwie prowadzi obecnie dział recenzy; 
ny w „Nowtakacb Codziennych". Tak. nautrailnie, 
przecież vta.y icłi recenzent powołany został .na 
ćwiczenia wojskowe.

^Dyrektor ujął słuchawkę telefoniczną.
-  Halo. proszę z redakcją „Nowinek. Codzien­

nych"... Halo! redakcja? Proszę panów kto obe 
cnie prowadzi zastępczo dział recenzji w was.zęm 
piśmie? Kto?... Sam naczelny reJaktór?! Tak, dzię 
kuję!

—  Poproś tu natychmiast pana sekretarza — 
zwrócił się dyrektor do lokaja. A gdy sekretarz się 
zjawił oświadczył mu:

— Proszę natychmiast napisać do tei pan.i Areme, 
wedłu® tego adresu, że została przyjęła .ako gorde 
roWana do naszego teatru. Poleca ją sani naczelny 
redaktor „Nowinek Codziennych".

— Kiedy... kiedy .taż v7szystk!e miejsca gardęróWa 
nycłi są obsadzone — zauważył nieśmiało sekre- 
*"\rz. — Właśnie świeżo przyjęliśmy jakąś panią Po 
pin, poleconą przez redaktora Bacie...

— Więc odprawić ową panią Poplr, co mi zale 
ży na niej i na patiu Bacie. Na iej mie.sce icangażu 
ie pan tę panią Areme. Skoro poleca a W/h nacżel 
ny redaktor/miejsce dla niej być musi!
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Sprawc) zamachu na WaSdemarasa —
ujęci?

B e r l i n .  10. 5. PaT. Biuro Wolffa donosi z 
Kowtu: Mięozy aresztowanymi w zw.ązku z 
zamachem na premjera WaJdeinarasa znajduje 
sie osoba, której udział w zamachu, według do 
niesień Litewskiej Agencji Telegraficznej, uie 
pozostawia żadnej wątpliwości.

Ciężko ranny adoptowany syn Waldemara- 
sa znajduje się na najlepszej drodze do wyzdro 
iwienaa.

• * •

K o w n d ,  105 (AW) Rozeszty się pogłoski, że

B u k a r e s z t .  10. 5. PAT. W e wczorajszej 
pielgrzymce do Mairashfesti wzięli udział człon­
kowie rady regencyjnej, iządu, korpus dyplo­
matyczny, byli dowódcy bitwy pod Wairashesti. 
delegaci rumuńjcy z Arrerykiii, byli uczestnicy 
wojny, przedstawiciele wyższego duchowień­
stwa i tłumy mieszkańców z okolicy. Uczestni 
cy pielgrzymki udali się trzema specjalnemi po 
ciągami do Marashesti, witam gorąco na wszys 
tk:ch stacjach. W  Marashesti utworzył się 
wspaniały pochód, który skierował się na pole 
bitwy, gdzie patriarcha regent, w asyście bisku 
pów odprawił nabożeństwo. Regent, Buzdagan. 
wygłosił przemówi enie, w  którem zaznaczył, 
że w chwili roezUcy zjednoczenia narodowego 
Rada regencyjna uważała za swój drogi obo­
wiązek przybyć do Marashesti', gdzie spoczy 
wają bohaterowie nńiodiu i złożyć hołd oraz 
wyrazy wdzięczności kraju dla ich wiecznie dro

DZIEŃ POLITYCZNY;

P rm zto ić  gen. Minkiewicza
W  związku z dymisją gen. Minkiewicza z dowódz 

twa Korpusu ( (chromy Pogranicza (KOP), która na 
stąpiła wśród szczególnie drażliwych okoliczności', 
przypomina endeuka „Gazeta Warszawska" zatarg, 
jaki zaszedł w r. 1914 przed wybuchem wojny na 
terenie organizacji „Śtrzelca"'.

,,P. Minkiewicz — pisze „G. W .“  — który w orga 
nizacji tej zajmował wybitne stanowisko. zosTał na 
gle z niego usunięty. Odebrano inu też komendę 
nad oddziałem Strzelca w  Zakopanem, gdzie p. M. 
stale mieszkał.

P. Minkiewicz odwołał się wówczas do sądu par 
tyjnego, który zebrał się w Zakopanem pirzęd sa­
mym wybuchem wojny. Sąd ten, w  którym w chaTa 
kterze sędziów i św;adlków przewinęli się wszyscy 
wybitniejsi działacze PPS (frakcji rewolucyjnej), sen 
sacyjnością swoją dorównał znanemu procesowi St. 
Brzozowskiego. Akta rozprawy obejmują tom olbrzy 
mich rozmiarów; zarzuty wzajemne byty ostre i po 
ważne.

Wybuch wojny przerwał bieg sprawy. P. Minkie 
wicz utworzył wówczas w Znkcpcmem własny od 
dział niezależny Strzelca, z którym to oddziałem w 
liczbie i rzeszlo 500 ludzi, przeważnie górali z Pod 
hala, pomaszerował do drugiej brygady pod rożka 
zy Hallera. Strzelec pierwszobrj gadówy nie zabrał 
nawet setki ochotników.

Podczas walk w  Karpatach Minkiewicz, Już jako 
IPuJhowmJk dostał się do niewoli rosyjskiej, z której 
wrócił w r. 1917. Wtedy piłsudczycy TO-biJi duże wy 
sitki, aby p. Minkiewicza pozyskać dla swego kie 
runku politycznego. Urządzono nawet b a n k iet na je 
go cześć, na którym dawni przeciwnicy wyciągnę 
li rękę do powracającego z niewoli pułkownika. Jed 
nak nie powiodło Siię.

P. Minkiewicz odrzucił pojednanie i pojechał do 
Warszawy, gdzie wstąpił natychmiast do służby w 
Korpusie Ochruny Pogranicza, zwalczanym pod­
ówczas przez piłsudc/yków. Pojednanie nastąpiło 
dopiero znacznie później".

P. Eug. Meyer nie będzie 
ambasadorem Stanów wBerliiiie?

B e r i  i u. 10. 5. PAT. Biuro Wolffa donosi z 
Waszyngtonu!- że departament stanu zaprzecza 
wiadomości prasy berlińskiej, jakoby na amba 
sadora amerykańskiego w Berlinie miał być u- 
patr&jiny pan Eugenjasz Meyer.

straż graniczną ujęła sprawców zamachu na 
Waldemarasa. W  lesie zauważono grupę ludzi, 
którzy na wołanie przyspieszyli kroKU, wobec 
czego obsypani zostali strzałami. Odpowiedzieli 
oni również strzałami rewolwerowerr.i a jeden 
z pośród uciekających został ranny na placu, 
fest to student wydziału technicznego z Uniwer­
sytetu kowieńskiego, nazwiskiem Wasilius. W a- 
silius jest członkiem partji socjalistyczno-rewo- 
lucyjnej.

giej pamięci. Następnie regent przypomniał czy  
ny żołnierzy rumuńskich pod Marashesti w le 
oie 1917 r., kiedy to po ciężkiej zimie i nieopi 
sanych cierpieniach udało im się zwyciężyć 
Niemcy.

Następnie przemówił prezes F. I. D. A. C. 
Rotsdorf i gen. Cihoski, minister wojny który 
zaznaczył, że bitwa pod Marashesti była naj­
większą bitwą, jaką armją rumuńska stoczyć mu 
siała od czasu uzyskania niepodległości Rumu­
nii, gdyż 5 dywizyj rumuńskich walczyło 16 dni 
i nocy przeciwko 12 dywizjom nieprzyjacielskim. 
W  bitwie tej straty wynosiły 50 tysięcy ludzi 
zabitych, rannych i zaginionych a w tej liczbie 
?1 tys. Rumunów. Po przemówieniach nastąpił 
przegląd wojsk. Wieczorem goście wrócili do 
Bukaresztu

Z SALI SADOWEJ

Echa zarzutów w sprawie 
elektrowni miejskiej

Dwaj radcy miejscy na lawie oskarżonych
W czoraj toczył się w krakowskim sądzie gro Ja­

kim dalszy ciąg rozprawy przeciw socjalistycznym 
radcom miejskim drowi Rosenzweigww i i Ziffe- 
rowi oskarżonym przez urzędnika elektrowni miej 
skiej inż; Nowaka o  obrazę czci, popełnioną na 
ta j nem posiedzeniu Rady m. Krakowa. Sprawa ta 
pozostaje w  związku z zarzutami PPS co  do go­
spodarki w  elektrowni miejskiej, od których to 
zarzutów inż. Nowak został przez komisję dyscy­
plinarną uwolniony. Na wczorajszej rozprawie 
przesłuchani zostali prezydent miasta sen. Rolle, 
oraz wiceprezydenci Ostrowski, dr Schneider, dr 
Wielgus i radca rtiifjslti dyr. Pachoński jako 
świadkowie przebiegu obrad tajnego posiedzenia 
Rady miejskiej, na którem padły zarzuty pod udre 
sem inż. Nowaka. Świadkowie, ci zeznali zgodnie 
że przypominają sobie treść zarzutów, podniesio­
nych przez oskarżonych, przeważnie nie pamięta­
ją jednak użytych przez nich słów. Oatrzejszem 
było wedle zeznań świadków wystąpienie radcy 
Ziffera. Dadca dr. Rosenzweig podniósł inkrymi­
nowane zarzuty, motywując wniosek swego klubu.

W  kwestji tajności obrad posiedzenia pouinego 
zeznał prezydent Rolle, że tajność posiedzenia o- 
bo wiąz,u je do dyskrecji, jednak niema sanfccyi, 
zmuszających do zachowania dyskrecji. Jest to 
kwestja kultury uczestników posiedzenia.

Sędzia Jakubowski odroczył rozprawę celem 
przesłuchania dalszych świadków, za wnioskowa­
nych prze* oskarżyciela, a to głównie radców 
z chadecji Oskarżonych bronią adwokaci dr. Bross 
i dr. Woźniakowsl i, zaś oskarżyciela prywatne­
go zastępuje adw. tir Bogd a ni.

Uroczyste otwarcie wystawy 
sewilskiej

S e vi l la .  10. 5- PAT, Wczoraj w południie 
w obecności króla, przedstawicieli rządu z gen. 
Primo de Riverą na czele, korpusu dyplomaty 
cztrego, ddegacyj wszystkich republik południo 
wej Ameryki, Portugalii, Włoch i olbrzymich 
tłumów publiczności, nastąpiło uroczyste otwar 
cte wystawy w Seviilli.

Z GIEŁDY
Giełda krakowska

Kraków, 10. 5. 1929. Akcje utrzymane. Dok i bez
zadany.

Akcje bankowe; Bank Polski 163.
Akcje przemysłowe: Azot 3.20.
Papiery procentowe: 4-pnoc. Prem Poż. dolaro­

wa 76.50-/7.
Zebranie giełdowe cechowało silniejszą chęć ku­

pna jedynie dla poszczególnych papierów. Bank 
Polski w poszukiwaniu po kursie ustalonym. Zie­
leniewski znacznie zwyżkowo pod wpływem W ie­
dnia w  płaceniu 116 w  towarze 120 bez trensau- 
cji. Z papierów procentowych 5-proc. Prem. Poż. 
dolarowa mocniej, 4-proc. Piem  Poż. 'nwestycyj- 
na w  płaceniu 103.50 w  towarze 104 bez transafcryj 
Obroty na ogó ł małe. Usposobienie spokojne

Na pogiełdziu robiono jedynie Nitratem po ikuc- 
sie 0.19.

Waluty i dewizy oficjalnie bez transakcyj.
Na rynku walutowym w  obrotach prywatnych 

i międzybankowych sytuacja bez zmiany Nastrój 
spokojny przy dostatecznej ilości materjału. Ten­
dencja utrzymana. W Krakowie dolar gotówkowy] 
S 91—8,92, czeki bankowo 8.90 i jedna cziw. do 
8.90 i  trzy usw. Warszaw* doL 821—8.91 i trzy 
czw  cze) i 8.89 i  trzy czw. do 8.90 i  jedna CZW. 
Lw ów  doi. 891—8.92, częki 8.90—8.90 i  pół. Kato 
wice doi. 891 i pół do 8.92 i pór, czeki 8.90 i  je- 
dra czwarta do 8.91. Kuirs płacenia Banku Pol­
skiego pozostał niezmieniony

Giełda w n rn jw ih a
Warszawa, 10. 5. PAT. Akcje: Bank Dyskoint 

122, Bank Polski 165, 163 i pół, Bank Sp. Zar. 
78 i  pół, W ęgiel 70 i pół. 71, Lilpop 32, Moar.se- 
jćw  23 i jedna czw. 23 i pół, Ostrowiec 87, Pocisk' 
5 i  jedna czw., Starachowice 24 i tzzy czw. Po­
życzki. 4-proc. prem. inwest. 104, 108 i trzy czw , 
7-proc. stabilizac 92 i jedna czw , 92 i  pół, 5-proc. 
dolarowa 77, 78, 75 i trzy czw., 5-proc. konwer- 
syjna 67, 5-proc. kolejowa 59, 6-proc. dolarowa 
84, 84 i trzy czw., 10-proc. kolejowa 102.50, 8-proc. 
Listy zast. Banku Gosp. Kraj. 94

■bewizy: Belgja 123.81, 124.12, 123.50, Holandja 
358.60, 359.50. 357.70. Londyn ^3.27, 43.38, 43.16, No­
w y Jork 8,'X), 8.92, 8.88. Paryż 34.83 i pół, 34 92, 
4.75, Praga 26.68 i pół, 26.45, 26.32, Szwajcarja 
171.76, 172.19, 171.33. Sztokholm 238.24, 238.84, 237 *>4 
Wiedeń 125.30, 12561, 124.99, W łochy 46.73, 46.85, 
46.61, Berlin 211.46.

Giełda poznańska
Poznańska giełda zbożowa z dnia 10. 5; żyto 

29 i pól do 30 i pól. pszenica 46—47,' owies 30 i  
pól do 31 i pół. ospa żytnia 23 i jedna czw do 
24 i jedna czw., ospa pszenna 26—27, mąka ży­
tnia 44 i pół, mąka pszejna 05—69 Usposobienie 
słabsze.

Giełda zurychska
Zurych, 10. 5 PAT. Pary/. 20.28, Londyn 25.19, 

Nowy Jork 5.19.20, Belgja 72.10, Wroctiy 27.19, 
Hi sapań ja 73.90, Holandja 208.70, Berlin 123.12 i 
pól, Wiedeń 72.97 i pół, Sztokholm 138.75, Oslo 
138.45, Kopenhaga 138.35, Sofja 3 75, Praga 15.36, 
Warszawa 58.25. Budapeszt 9049 i pół, Białogród 
9.12, Ateny 672, Konstantynopol 2.53, Bukareszt 
3 08, Helsingiors 13.08, Buenos Aires 218.37 i pół.

Tym P. Y. Prenumertorem z pro* 
winejf którzy nie odnowie b e z ­
z w ł o c z n i e  p r e n u m e r a t y  na 
-naj br. wstrzymamy z dniem i r .  
bm. wysyłkę naszego pisma.

Święto Zjednoczenia w Rumunji
Uroczystość na polu bitwy pod Marashesti.
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K O C IO Ł K O W E  O D K U R Z A C Z E M
i FROTERKI ELEKTRYCZNE

„PROTOS
F A B R Y K A T  Z A K Ł A D Ó W

„ S I E M E N S A

VI

>»

i ODDZIAŁY:

CENTRALA: Warszawa, Nowy Świat 30, telefon 24-22.
Ł 6 d Ź ,  ul. Piotrkowska 96, lei. 63-11. K R A K Ó W , Sławkowska 10, teł. 03-67. L W Ó W , 
Lindego 8, tel. 62-02. W i t a o ,  Wileńska 23. —  Prosimy żąaać bezpłatnych pokazow.

[ W olne p e n a jr I
/.YD. Gmina Wyznaniu 
wa w Gwktri ** ' ? oboa 
Rzcnaowa zawiadamia, 
ie  w sckoiawa,* w Jo»,e
o * te r  e  dla lękąpa. Za
poeiaitiaoAć ręczymy, — 
Zgłoszenia: 2yxL Laura 
wyznaniowa w Sokoło­
wie obok Rzwoowa

Żl77x

POMOCNIKA zegaiob-
ntraowŁldegH ■ adatoe«o, 
kawalera. possaaYSłcsęro 
własne przyrody , posól 
u ęe nai, ahmiaat «*a ir- 
uAmCc Wiener, Liziedzi ■ 
ce. 1169x

PRAKTYKANTA handle 
wtgoi płatnego, "jrayj- 
inie Duui Jedw W t Tftr- 
M  i Sp., Floriańska 22.

lttlr

BARDZO zdolną 
<Benitikę przyjmie u t ~  
SBwaócarsUiah flaftów, 
OrodJ.a 14. 1182r

POTR7ŁBNA
Boa do sklepu 
a o » j: Jakób 
Sapitałna 28.

prakćyfcau
ga-wny 
Feoer, id. 

724g

SUBJEKTA młodszego 
z branży spożywczej —
ipuzyjmis z utrzymaniem: 
Haas, Kościuszki 29.

7Z4g

IP o n d  poszuku ją I

POTRZEBNA zdolna pa
nieuka do skici-u galan­
teryjnego z otrzymaniem 
Zgłoszenia: Rothtolaiim,
ml. Kościuszk" 19. 722g

ABSOLWENTKA Szko­
ły Fkotk/jnicono -  H audi o 
weij, z praktyka, ohzuia- 
jan-icma z wszellkiemi 
diaieni posadę. Zgłoszę- 
czynnościami biiyoy. er.u 
nla pod yooi^a”  do Ad- 
mhr. „N. Dziennika".

719

TECHNICZKA-denty- 
styc.zna, która pracuje 
w  zawodzie od lat 3. a 
od rat 3 zupełnie samo­
dzielnie, w zlocie i kau­
czuku; (poszukuje posa­

dy. Świadectwa i refe­
rencje najlepsze. Łaska­
we zgloszeMa pod „Te- 
omacoka -  dentystyczna 
101“  do Adm „N. Dzień 
nika“ . 1165x

BIURALISTKA znająca 
stenogiraSję pofeko-nie- 
uńedkią i buchalterię po­
szukuje posaay. Zglósze 
nśa do Adrr,. „N. DzJen- 
™ika“  pod „Sienolyipdst- 
ka“ . 72ig

BUCHALTER-lIlausJ- 
sta, z uAnżs^a praktyka, 
poszukuje posady. Zgłu 
szenla do Admin. „Now. 
Dziecmika" pod „M. S.“ .

707g

POSZUKUJE się lepszej 
osoby w średnim wieku 
-Jla towarzystwa i pielę­
gnacji starszej pani. .0 -  
fertv pod „Iziraelitka" 
do Adin. ,,N. Dziennika" 

1142x

BIURO POŚREDNIC­
TWA PRACY DLA KO- 
BIFT przy Zjednoczenlt! 
Kobiet żydowskich. Ry­
nek k? 29. 1. piętro, po 
średnic/y w w yszukI w a 
mu posad dla y szclkic; 
pracy kobiece!. — Bbnn 
ołwarte codziennie od 
godz. 3 i pó! do 6-tei — 
z wyjątkiem „ sobót 
ńwsąt żydowskich. Prosi 
$ię pracodawców o zgła 
•zanm wolnych posad.

[ Nauka 
i wychowanie

DłUOOLETNI pracow­
nik z pralni kołnierzy, 
zimienii posadę najchęt­
niej w  Krakowie. Zgło­
szenia pod „Fachowiec" 
do Adm. .*N.' Dizieinnika" 

1I75x

]
CHCESZ OTRZYMAĆ 

POSADĘ? Musisz ukoń­
czyć kursy fachowe, ko­
respondencyjne, profeso­
ra Sekułowiicza, Warsza 
wa, ŹÓTawia 42 . Kursy 

| wyuczają totownie: bu­
chalterii, rachunkowości 

j  kupieckiej, korespotiden- 
i c.ii handlowej, stenogra- 
| fji, nauki handlu, prawa, 

kaligrafii, pisania na ma 
szynach, towaroznaw- 

: stwa. angielskiego, fran- 
I enskiego, niemieckiego, 
j pisowni,-' oraz gramatyki 
' skiej. Po ukończeniu 

■b>.'ndectwo. — Zadajcie 
1 prospektów! lOtili

WAŻNF dla P. T. Ro­
dziców: Instytut wycho­
wania pozaszkolnego — 
(dla dzieci od lat 5—14) 
otwarty jest od maja co 
dizi-enmie od godz 3— 7 
poponuaniu, w pawilonie 
do tego celu specjalnie 
wybudowanym na Krze­
mionkach. Szczegóły na 
.fliefceu — Dyr. G. Spic 
Ter. ■ 1152x

SIEROTĘ dziewczynkę
z prowincji, 6—12 lat,— 
zdirow ą,, przyjmie na wła 
sność małżeństwo żydo­
wskie. — Zgłoszenia pod 
,,Sierora“  du Adm. „N 
Dziennika". 714*

▼ Y T Y Y T Y T
Reklfcitia

ditflgiila  handul

Najlepszy filcowy kapclus*

!-]»►  KRYNICA Z D R Ó J  -CHI
H O  tfE L  P E N S J O N A T  „ Z O O  D  A** ‘
przy Aieji „Lipowej", blisko nowyrb łazienek

otwarty w sezonie lemura i zimowym, o pokojach 
słonecznych z balkonami.

Kuchnia pierwszorzędna, ściśle rytualna. 
Własny autobus do dyspozycji P. T. Gości 

przez cały dzień.
Ceny umiarkowane. — Zamówienia przyjmuje 

Zarząd na miejscu w Krynicy. Telefon Nr. 56.

TROCHĘ HUMORU

Lokator: 450 złotych za 3-pokojowe mieszkanie 
na porterze —  to stanowczo m drogo! 

Dozorczyni: Ale zaio m-q par w domu windę.

[ Sprzedaż 1
PRZYRZĄDY do chemi­
cznego prania oraz czy­
szczenia okazyjnie sprze 
da: Scba-rfer, Wadowice 

1160x

LUSTRA belgijskie. SZY 
BY szlifowane, RAMY 
do obrazow, poleca naj­
taniej: KORNHAUSER,
Kraków, Statowiśbia 21 

870sa

RAKIETY od A . 22*— , 
spod1 nie tennisowe od zł. 
17*—, plecaki turystycz­
ne od zł. 4‘—. Harcer­
skie ubranka komplet od 
10*— zł. poleca: Józef
Wwnm, najtańszy skład 
Przyborów sportowych, 
Kraków Szewska 9

723g

FORTEPIANY, PIANI­
NA, MEBL.E, skromne 
luksusowe, dywany ory­
ginalne perskie, wełnia­
ne i st-rzyżane. poleca na 
dog odmy eh warumkacn: 
Szymon Grubner, Rze­
szów, — ul„ Bernardyń­
ska 9. 1023x

FIRANKI od najtańszych 
do narwykwintnfejszycn 
poleca Wytwórnia fira­
nek, Podgórze, dawniej 
Trauguta 5, obecnie ul. 
Rękawka Nr. 3 (tuż obok 
Rynku podgórskiego).

375 x

[ Lokal* 1
SPRZEDAM tanio jd f p
galanteryjny oraz wynaj 
mę 2 pokoje i kuchnię W 
Podgórzu natycftinu, tt x\ 
powodu wyjazdu. Ofertyj 
pod „GaJautorja" do Ad- 
min „N. DrieumKa".

K 9 x i
------------------------------------ i
PIĘKNY poLóę oez wrzyj 
mania, w 9’ ócrn4. “aa. 
dia 1 lui 2 . pa»ów doi 
wynajęda natydimto*.. 
WiadomoSi- z grzeczno­
ści: Dr KierigeJ, Grodz­
ka 32. I147x

[ K b p n o 1
KUPUJĘ garderobę mę­
ską używ aną. Zawiado- 
micuie pocztówlką lub 
ustne: Schmauc, Kra­
ków, Szeroka Z2. 726ff

I ZDROJOWISKA 1

„ D Y W A N 11
TKALNIA DYWANÓW 

i KILIMÓW 
K h a  OW -PO BG ORZE
Sw. Klagi 9. (linja tram. 3)

połsoa

DYWANY i KILIMU
bMkoakanaayJni* taaio 

Klinika dla naprawy dy­
wanów perskich i kilimów

Tfliafon Nr. 160a

DO LODÓW:
wafle składane, rurka,
stiożki, kieliszki, bomby 
Ute., jalkotei wszelkiego 
rodzaju andruty w najłe 
pszych gatiurskach poł»- 
oa: „ORLE", Fabryka 
wafli, Ska z o. o Kra­
ków-Podgórze, Kraku­
sa 8. Teł. 2327. 1180x

UNIEWAŻNIAM zgut o 
n«. książeczkę wojskową 
Rubin Horowitz, ur. 1891 
w Ulanowie. 117ix

KRYNICA. Wilia „Pary- 
żarnika" zuditała odfostan, 
rowana i stoi poć zarzą­
dem właścicieli wilii —» 
Pokoje be® utrzymania i  
na żądanie z utrzyma-1 
niem. Kuchnia warszaw­
ska, rytualna. Zamówie­
nia kierować: Mueiler,
Krynica, Paryżanka

662 x

r Różne 1
S Z Y L D Y  emailowane 
konuje w dwóch óntacb 
jedyna w Kongresówce 
Małopolsce Fabryka szyi 
dów emaliowanych. Spoi 
ka z ogr. odp. w Krako­
wie, Dietlowska- 81, Te­
lefon ,4739. 979x

BEZPŁATNIE! Napisz 
imię, nazwisko, miesiąc 
urodzenia, — otirzrmas-*, 
darmo ouuraślemie diara- 
kteru, zdolności, , zezna 
czenia. Warszawa, Re­
dakcja „Wiedza Tajem­
na". Załączyć z.laczek 
pocztowy na przesyłkę.

1098a

SZEREGOWIEC Glflclcs 
man Paweł, urodź, w r. 
1»99 w Skawcach P, K. 
U. Wadowłcr, — zgubił 
książeczkę wojskową na 
nrzostizen! Grybow-Ska 
wce. 717t
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